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Wschód słońca o godzinie 7 minut 15 
Zachód w 4 15,
Długość dnia godzin *9 minut 02.
Ubyło » . 7 45.

Wschód księżyca o godzinie 8 minut 59 w. 
Zachód „ „ 5 „ 9 r.
Wysokość wody na rzcco Wiśle pod War­

szawy stóp 3 cali 4.

burner niniejszy wyszedł z dru 
godzinie 5-ej rano.

Temps, parafrazując mowę pana Waldecka Rous­
seau przyznaje, iź jest ona rezultatem odpowiedzi, 
jaką izba świeżo dała rządowi na jego zapytanie: 
czy naród życzy sobie ładu czy anarchji? Mowa ta 
jest nareszcie jawnem złamanierń przymierza pomię­
dzy duchem zdrowego postępu i radykalizmem.

Mieliśmy słuszność, nie trwożąc się zbytecznie 
wiadomościami z Rzymu o przerwie w u- 
kładach rządu pruskiego z Kurjąrzymską. P. Schloe- 
tzer miał dnia 7-go b. m. posłuchanie u Ojca św., a 
prasa berlińska komentuje ten fakt pokojowo, zara­
zem prostując pesymizm Moniteur de Home, który 
świeżo obliczał, iż stu zaledwo księży w Thmsiech 
skorzysta z prawa dyspensy. Dzienniki berlińskie 
donoszą, iż w samej djecezji kolońskiej podało pro­
śby o dyspensę 321 kapłanów, podczas gdy opró­
żnionych posad duchownych nie ma tam więcej nad 
350. Przypominają one również, że moc prawa, u-' 
dzielająccgo rządowi pełnomocnictwa do ułaska­
wienia biskupów i uwolnienia księży od kwalifika- 
CJ i „majowych”,'nie upływa z dniem 1-ym kwietnia 
1884-go, ale trwa nieograniczenie.

P. L e s s ep s przybywa w tych dniach do Lon­
dynu celem zawarcia kompromisu z armatorami’ 
angielskimi w sprawie budowy drugiego kanału. 
Observer donosi, jakoby egipscy prawnicy korony" 
pp. Keller i Cavelli, orzekli teraz — wbrew daw­
niejszym wyrokom—iż kompanja suczka p. Les- 
sepsa nie posiada monopolu.

Br. Z.

Nowa wystawa.
Rok już ubiega od czasu, jak korzystając t „tnW- 

czenia” Muzeum przemysłu w Warszawie radzili­
śmy pomyśleć o urządzeniu nowej w mieście naszem 
wystawy.

Jednocześnie rzuciliśmy myśl, iź byłoby na czasie 
otworzyć wystawę konfekcyj w połączeniu z potrze­
bami mieszkalnemi.

Projekt ten nie przebrzmią! bez echa, przeciwnie 
zainteresował władze muzealne, które zaczęły robić 
odpowiednie ku wystawie przygotowania.

dobnych kwestarek z posagami, tudzież pięknie 
zbudowanych kwestarzy z niczależnem stanowi­
skiem...

Towarzystwo dobroczynności niech nie lekcewa­
ży tej przynęty. My bowiem tak już wprawiliśmy 
się w robienie sobie nadziei, że bez jakiejś nadziei 
nic możemy nawet czytywać pism fachowych. Pierw­
sza spostrzegła to Gazeta rolnicza i, pragnąc obu­
dzić zapał do swych wydawnictw, obiecuje premjum 
w postaci... byczka, który na Nowy Rok ma być 
rozlosowany między czytelników tego pisma.

Zachodzi pytanie: o ile utrzyma się biuro meljo- 
racyj rolnych w „kraju rolniczym”, w którym, za 
czytanie pism agronomicznych trzeba dawać—byka 
z rzędem!... Biuro to podobno już istnieje, składa 
się ze specjalistów agronomów, hodowców, leśni 
ków, pszczelarzy itd. i chce pracować nad podnie­
sieniem wytwórczości naszych gospodarstw. Po­
nieważ jednak nie słyszeliśmy jakie da premjum 
swoim kundmanom, przypuszczamy więc, że albo 
nic bedzie robić zbyt świetnych interesów, albo— 
może jeszcze nie zaczęło czynności i dopiero namy- 
śla się nad prezentem?...

Prezent taki, złożony z elementarza nauk przy­
rodniczych i społecznych a nadewszystko — loiki, 
przydałby się pewnym krytykom, którzy, zabiera­
jąc'glos w spra wach dotyczących naszego gospodar­
stwa społecznego, są tak dobroduszni, że podkpiwa- 
ją sobie z „polskiego systemu rolnictwa”.

Widocznie w umysłach tych panów, zdanie nol 
ski system rolnictwa”, budzi obraz — źle nawożonei 
trzypolówki, stajen polnych mierzwy, chudego bv 
dla, walących się czwórniaków i ekonoma z batem 
w garści. Nie dziw, że od tego utworu swojej wła
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. ^rzedewszystkicm chcialbym zwrócić uwagę na 
duo ze świeżych rozporządzeń p. oberpolicmajstra.

f ‘wiadomo, że miasto wygląda jak oblężona 
gdzie na każdej ulicy spotyka się pikiety, 

h każdem podwórzu patrole dziadowskie atakujące 
^liczną litość.
Ce rm,)i tej musisz płacić haracz, choćbyś miał ser- 
Z °poczyste jak wyobraźnia p. Kamiennego 

Jeżeli cię nie wzruszył dziad stojący, z ] e- 
' g.^ścią roztkliwi cię klęczący, a jeżeli udało ci się 
/c2ęśliwie ominąć bezrękich, beznogich i ociemnia- 
]jj !1>to już żadną miarą nie zabezpieczysz oblężonej 

e$zeni od muzyków, śpiewaków i deklamatorów 
®®zy pobożnych.
-lym sposobem, wszystkie grosze przeznaczone 

k* cierpiącej ludzkości, wyławiają żebracy fachowi, 
v . zy następnie wyposażają swoje córki, lub kn- 
L.cj'i sobie skromne lecz wygodne nieruchomości.

. a zaś losowa, cicha, uczciwa, wstydząca się żc- 
*c~yginie bez ratunku.
Pzięki p. oberpolicmajstrowi, oblężenie dziadow­

ał?6 od kilku dni zdjęto z nas, przynajmniej w teo- 
Wedle bowiem brzmienia odnośnego rozkazu, 

Wiadomości polityczne,
^ról Milan serbski oświadczył oficerom, że po- 

jjjj tanie w okręgu Zajczarskim i Bańskim stlu- 
d?nD-e‘ Pięknie to brzmi, czy nie oparte na zlu- 
jes?111’ najbliższa chwila pokaźe. W każdym razie 

1 Prawdopodobnem, skoro znaczna część zbunto- 
tr-?^’0 wlościaństwa przeszła już przez sąsiednią 
hio aC‘ bułgarską i została tu rozbrojoną, skoro 
ob i a y atak na Zajczar musiał zdemoralizować 
cy u n‘Uconycb i bez silnego przekonania walczą- 
^ch chłopów, skoro nareszcie—co najważniejsze— 
tu'^8®y faktyczni przewódcy powstania, jak Didicz, 
tę|..21ez moralni jego sprawcy wpadli już w żelazną 

władzy.
dytl?Sztowanie dziewięciu członków komitetu ra- 
Jeng n.e^? w Belgradzie, których nazwiska odkrył 
W sa, Nikolicz w Zajczarze, było ciosem, zadanym 
Ha 7 b°m.e’u^J“?howi- O samej północy z dnia 6-go 
dziewięciu stanJ0"0 w st°licy serbskiej wszystkich 
tn- Sa to przewaźJdT’-™11 komplet owego... komite- 
St.Ów* cabinetu rareami kandydaci na mim- dalió^. . adykalnego których sylwetki po­
daliśmy w swoim czasie, gdy po zebraniu się opozy- 
J.jnej skupczyny przez chwilo błysła imnadzieja za­

garnięcia w swe dłonie władzy.
Do grona świeżych „zdrajców stanu” należy wiec 

znany inżynier Pasicz, redaktor Teodorowicz, pró- 
GerLpraiWa J,ymskie£° na wszechnicy belgradzkiej 
miniof2’- landlarz tytoniu Tauszanowicz, sekretarz

Simicz, Jowan Giaja i Andrzej Nikolicz, a wreszcie 
kupiec Stefan Stefanowicz.

Postawieni oni będą przed sądem wojennym, 
z wyjątkiem naturalnie głównego przewódcy stron­
nictwa radykalnego, Pa siczą, który—umknął. Po­
głoska, jakoby Jowan Giaja, wywiezionym został 
niezwłocznie do Zajczaru i tam za wyrokiem sądu 
polowego rozstrzelanym, okazała się przedwczesną. 
Zapewne też znajdzie się sposób ocalenia życia tych 
ofiar własnej nieopatrzności i obcych podżegań, jak­
kolwiek z drugiej strony przypomnieć się godzi, że 
król Milan w dawniejszych podobnych wypadkach 
umiał być zawsze surowym, a obecny pierwszy jego 
doradca, p. Mikołaj Kristjcz, należy do najostrzej­
szych ludzi, jacy rządzili kiedykolwiek w nowej 
Serbji.

Francuski minister spraw wewnętrznych, p. W a 1- 
deck-Rousseau, wygłosił dnia 4-go b. m. 
w Tourcoing przy otwarciu miejscowego liceum pro­
gramową mowę, która uzupełnia się treścią z gło- 
śnemi mowami, wygloszonemi przed zebraniem się 
izb w Rouen i Hawrze przez p. Ferry. Czytając głoś 
dzisiejszy jego młodszego wiekiem i urzędem kolegi, 
czuje się", że w tym krótkim okresie czasu zaszedł 
jakiś fakt, który zmienił gruntownie naturę położe­
nia. Podczas gdy mowa pana Ferry była zaczepną, 
wyzywającą, bojowniczą — w oczekiwaniu walki, 
którą stoczyć miał z radykalistami w izbie, głos pa­
na Waldeck-Rousseau odzywa się w sposób dowo­
dzący już tej pewności siebie, którą dajc poczucie 
odniesionego zwycięstwa. Minister nie drażni, nie 
szydzi, nie wyzywa — w braku zapaśników, którzy 
mieliby odwagę wystąpić na arenę.

Pan Waldeck Rousseau rozwija* przeto program 
polityki wewnętrznej bez gorączki i nienawiści: po­
wiada narodowi, iż rząd będzie pracował nad roz­
winięciem wychowania postępowej opinjipublicznej, 
iż będzie usiłował zwyciężyć przesądy, które nie 
pozwalają dotąd urzeczywistnić zasad równości, oby­
watelskiej; przyrzeka rozwinąć politykę kolonjalną 
przy uwzględnieniu inteiesów prawdziwej demokra­
cji, poświecić się gorliwym studjom nad pytaniami 
ekonomicznemi i pracy około polepszenia waiunkow 
bytu robotniczego. _______ _____

dziady, przybyłe tu z prowincji, mają być zwracane 
ciupaśem do swoich siół rodzinnych; żebracy zaś 
warszawscy, o ile okażą się krnąbrnymi, mają być 
odsyłani do sądów pokoju za karę, a więc zapewne 
nie w charakterze obwinionych, lecz świadków.

Dobrodziejstwo powyższe—jak wspomniałem— 
istnieje dotychczas w teorji. W tej chwili bowiem 
słyszę za oknem jakąś arję dziadowską. Jest to roz­
kaz o usuwaniu żebraków, śpiewany na nutę;

Witaj Janie z Bolesława,
Masz się stawie przed Wacława.
Bo król tak rozkazuje, 
Widzieć cię pożąduje!

Bądżcobądż policja zrobiła pierwszy krok w spra­
wie usunięcia żebraniny. Drugi krok należy do 
rządców i właścicieli kamienic, którzy powinni za­
bronić dziadom wstępu na podwórka (sercom ich 
szczególniej polecam koncertantów!) trzeci zaś—do 
całej publiczności, która ma obowiązek zająć się lo­
sem prawdziwie nieszczęśliwych.

Nie wiem co u nas zrobi się dla tej sprawy, ale 
domyślam się coby zrobili anglicy. Oto, ich war­
szawskie Towarzystwo dobroczynności, zorganizo­
wałoby sekcją jalmuźniczą, której członkowie cho­
dziliby po domach i od każdego mieszkańca raz na 
tydzień zbierali ofiary na ubogich. Jednocześnie 
Towarzystwa ogłosiłoby, żc każdy, nic mogący wy­
żyć bez pomocy społecznej, znajdzie ją w takich a 
takich biurach, naturalnie po zaciągnięciu o nim 
bliższych iiiformacyj.

Możnaby też w dziennikach zrobić wzmiankę, z 
kwestowanie na ubogich jestjednem z najr zic ii} 
szveh lekarstw przeciw chorobie celibatu i ze towa­
rzystwo dobroczynności już posiada asortyment ua-
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roctówczas jednak usiłowania to nie doszły do 
skutku, raz dlatego, iż Muzeum nie mogło wynaleźć 
odpowiedniego lokalu, powtóre zaś i dlatego, że po­
ra otwarcia okazała się niewłaściwą.

Z tych powodów wystawa zostanie urządzona do­
piero w czerwcu roku przyszłego w takim zakresie, 
jaki był projektowany przed rokiem.

Dotychczasowe przeszkody zdołano już usunąć — 
mające dla nowej wystawy jest obrane.

Pozostaje więc opracowanie szczegółowego pro­
gramu i podanie go do zatwierdzenia właściwej 
władzy.

Program ten, jak już wspomnieliśmy, obejmuje 
konfekcję męską i damską, oraz sprzęty mieszkalne.

Okazy te zostaną podzielone między następujące 
grupy: krawiectwo, szewetwo, kapelusznictwo, rę- 
kawicżnictwo, bielizna, wyroby pończosznice, kra­
waty, wyroby z kwiatów z jednej strony, z drugiej 
zaś stolarstwo, lustra, zegarmistrzowstwo, dywany, 
fortepiany, obicia papierowe, lampy, piece, przed­
mioty kuchenne i t. d.

Pierwsze będą stanowiły właściwą konfekcję, tak 
męską, jak i damską, drugie zaś utworzą dział po­
trzeb mieszkalnych.

Wystawa przeto pokaże nam, o ile rozwinął się 
w kraju przemysł, zaspakajający pierwsze potrzeby 
życia i odpowie na pytanie, czy potrzebujemy jesz­
cze uciekać się do pomocy fabrykantów i rzemie­
ślników zagranicznych...

Okazy wystawowe, naturalnie, będą wyłącznie 
krajowe.

Do wyszczególnionych powyżej grup radzibyśmy 
dodać jeszcze jedną — kolekcję maszyn i warszta­
tów, służących do wyrobu przedmiotów wystawo­
wych, choćby tylko głównych ich działów.

Podobna kolekcja byłaby bardzo pożądana z tego 
przedewszystkiem względu, iż okazałaby rzemie­
ślnikom i producentom w ogóle postęp techniczny 
w zakresie ich fachu.

Jesteśmy też pewni, iż muzeum przemysłowe—-je­
żeli tylko pozwoli na to, lokal wystawowy projekto­
wanego działu maszyn w programie nie pominie.

Wszak wystawy nie powinny być tylko zabawką 
dla publiczności — w naszych warunkach, w braku 
szkół technicznych i muzeów, mogĄ one być poucza­
jącym wzorem dla samych rzemieślników.

Właśnie dla takiego ich charakteru zawsze byli­
śmy zdania, iż w mieście naszem od czasu do czasu, 
a w każdym razie dość często należy urządzać wy­
stawy specjalne w zakresie rzemiosł.

snej wyobraźni odwracają się ze wstrętem, wołając: 
„my nie jesteśmy narodem wybranym, który kro­
czy sobie tylko właściwemi drogami!”

Właśnie dla tego, że nie jesteśmy narodem wy­
branym, który kimś innym może wyręczać się w my­
śleniu, właśnie dla tego mamy obowiązek myśleć* 
samodzielnie; nie chodzić ślepo cudzemi drogami, 
lecz wynaleźć swoją własną, w każdej gałęzi wy­
twórczości.

Anglja, Francja, Niemcy, Holandja, Włochy, tak­
że nie są „narodami wybranemi”, lecz — ucywilizo- 
wanemi i dlatego każdy z nich ma swój własny 
system rolnictwa i w ogóle przemysłu. Nie 
znaczy to, że każdy z nich tworzy sobie własne teo- 
rje nie obowiązujące gdzieindziej, ale to, że każdy 
zna ogół ludzkiej wiedzy agronomicznej i na swojem 
terytorium wykonywa takie pracę i w taki sposób, 
jaki w dany cii warunkach przyniesie najwięcej ko­
rzyści.

U nas system rolnictwa jest następujący. Hrabia 
X., ma agronoma niemca, który wielkim nakładem 
zaprowadza w jego dobrach system niemiecki. Sy­
stem ten najczęściej przynosi straty, które liczą się 
na karb „wydatków na ulepszenia”. Sąsiedzi hra­
biego, widząc co się dzieje w jego dobrach, dzielą 
się na dwde klasy: młodzi i bogaci ślepo naśladują 
„ulepszenia”, a starzy i mniej zamożni wyprzysię- 
gają się uroczyście wszelkich ulepszeń, mówiąc bar­
dzo zresztą rozsądnie:

— Co mi to za ulepszenia, z których człowiek mo­
że wyjść z torbami?...

Ów zaś agronom, który taki ruch wywołał w oko­
licy, nie zrobił nic innego tylko — zastosował złoty 
aforyzm naszych społecznych krytyków, że: kraj ten 
„nie potrzebuje chodzić sobie tylko właściwemi dro-

— Ministerjum oświecenia, jak donosi ATbw. wr., 
zakomunikowało kuratorom okręgów naukowych 
rozporządzenie, wzbraniające studentom uniwersy­
tetów zawierać związki małżeńskie.

t— W roku przyszłym ministerjum oświaty za­
mierza wysłać za granicę kilku młodych ludzi, któ­
rzy ukończyli już sttidja uniwersyteckie, celem zba­
dania urządzeń szkól miejscowych—profesjonalnych 
i niższych technicznych.

— Ministerjum spraw wewnętrznych w cyrkula- 
rzu swoim do władz gminnych poleca ścisłe prowa­
dzenie ksiąg kwitowych z opłat kar ściąganych czy 
to na rzecz skarbu, sądu, czy też z rezolucji władzy 
gminnej.

— W wyższych sferach administracyjnych po­
wstała myśl opracowania jednostajnych dla całego 
państwa przepisów policji weterynaryjnej, głównie 
zaś środków przeciwko księgosuszowi.

— Komisja do reformy taryf kolejowych w tych 
dniach otworzyła swoje posiedzenia. Obecnie ko­
misja zaczęła roztrząsać taryfy każdej drogi żela­
znej zosobna.

— Dwie komisje. Warszawski jcnoral-guberna- 
tor utworzył, jak donosi Now. wr., dwie komisje, 
z których jedna ma się zająć rozfrząśnięciem proje­
ktu warszawskiego banku miejskiego, lombardu, 
sum kwaterunkowych, kas duchowieństwa katoli­
ckiego i kas warszawsktej gminy starozakonnveh, 
druga zaś zbada warunki hygjeniczne w szpitalach 
i fabrykach. Do pierwszej w charakterze członków 
powołano, według tegoż dziennika, gubernatora war­
szawskiego na prezesa, na członków zaś p. prezy­
denta miasta, oberpolicmajstra, zarządzającego izbą 
obrachunkową, zarządzającego izbą skarbową, star­
szego urzędnika kancelarji gubernatora, delegata 
Iii-go okręgu żandarmorji, delegata dróg żelaznych 
oraz czterech obywateli miasta. W skład drugiej 
wreszcie wchodzą: komendant warszawski hr. Roz­
wadowski, jako prezes, oraz członkowie—prezydent 
miasta, oberpolicmajster, inspektorowie urzędu le­
karskiego Bogolubow i Walter i kilku profesorów 
wydziału lekarskiego.

—• Czynności poborowe urzędu rekruckiego dla 
{iowiatu warszawskiego rozpoczną się w poniedzia- 
ek, tj. w dniu jutrzejszym. W skład komisji wcho­

dzą: naczelnik powiatu, komisarz włościański, refe­
rent powiatowy Jastrzębski oraz lekarz delegowa­
ny z powiatu radzymińskiego dr Sącbocki. Lekarz 
powiatu warszawskiego, dr Targowski, delegowa­
nym został do komisji rekruckiej w powiecie gróje­
ckim.

— Rewizja hotelów, zajazdów, pokojów meblo­
wanych, restauracyj, cukierni, kawiarni i podrzę­
dnych jadłodajni została już ukończoną. Dokonała 
jej, jak wiadomo, oddzielna komisja pod przewo­
dnictwem pomocnika p. oberpolicmajstra, jenerała 
Polenowa. Rezultat rewizji podany będzie wkrótce 
do wiadomości.

—- P. oberpolicmajster m. Warszawy jenerał-ma- 
jor ś. J. C. M., Buturlin, ozdobiony został hiszpań- 

WIADCMOŚCI_BIEŻAwCE.
— Ministerjum wojny poleciło ponownie prze­

strzegać ściśle kwestji procentu oficerów obcych 
wyznań w wojskach czynnych i w zarządach woj ■ 
skowych. Przepis ten ściślej jeszcze przestrzeganym 
być ma w przyjmowaniu ochotników do służby woj­
skowej.

— Komisja do reformy akademii marynarki u- 
kończyła już swoje czynności, składając władzy 
prawodawczej (projekt zmian w urządzeniach aka- 
demji.

skim krzyżem komandorskim orderu Karola 
orderem japońskim „wschodzącego słońca" z'ej 
klasy.

— Z objęciem redakcji Warst. dniew. prze? P’ 
Szczcbalskiego usunęli się z tego pisma ks. GoW" 
i p. Rozrażewski.

— JE. ks. Świnarski, administrator parafii 
stkich świętych na Grzyhowie, wniósł do depozy1 
kasy miejskiej sumę rs. 1,978 kop. 38% na budo*’ 
tegoż kościoła.

— Kasa pożyczkowa młodzieży akademie^ 
Projekt utworzenia stowarzyszenia kredytowego P° 
śród studentów uniwersytetu występuje znowuc 
stół obrad dziennikarskich. W ostatnim nrze ó'”*' 

poruszył go p. Józef C. Zaprzeczyć się nie 
iż Wszelkie koncerty, zapomogi i tym podobne śr°fl 
ki czasowe nigdy nie są wstanie zapewnić takiej 
mocy, jaką dać może tylko stale funkcjonująca 
stytucja. To też projekt kasy zaliczkowo-wkła^ 
woj studentów oddawna już powinienby przej*0 
w sferę rzeczywistości... Myśl p. C. nie jest noW*’ 
w porę jednak została wypowiedziana, jako pi^J’ 
poranienie, iż może byłoby czas znowu zapukać 
bram właściwych. Od roku uniwersytet warsz9^ 
ski zyskał kasę pomocy profesorów-, dawniej 
zdobył sobie takąż kasę pomocy urzędników, 
cnie więc pozostaje jeszcze niezajętą jedna ty* 
pozycja—może najważniejsza—kasa pomocy stude® 
tów. Nie przypuszczamy, ażeby projekt jej niłr\ 
nie miał doczekać się urzeczywistnienia, ażeby ?9 
patrzony odpowiedniem ze strony zwierzchności 
niwersyteckiej poparciem nie uzyskał aprobat 
Idzie więc tylko o takie właśnie poparcie...

— Do Instytutu głuchoniemych i ociemniały^ 
przyjęto w r. b. ogółem 25 uczniów i uczennic; 
mianowicie do oddziału ocicmnałych 11, do odd^1 
lu zaś głuchoniemych 14 wychowańców.

— Dla uczniów. Członkowie rady opiokuńc^ 
ubogich cyrkułu VIII-go na wniosek jednego z P 
dagogów, członka tejże rady, postanowili sklaó9 
corocznie pewną sumę na wpisy szkolne, dla 
biedniejszych uczniów, zamieszkałych w tymże 
kule, a odznaczających się pilnością w naukach- 
odbytej w tych dniach, pierwszej w tym przedni1 
cic naradzie, wykwalifikowano i opłacono wpisy za 
pięciu uczniów gimnazjalnych, potrzebujących naj' 
bardziej pomocy. ------------------ j

— Odczyt o świetle elektrycznem p. Stefana Ro' 
guskiego zgromadził wczoraj w resursie obywatel' 
skiej tylu słuchaczy, ilu ich objąć mogła sala, 
żąca do najobszerniejszych w naszem mieście. 
pływ publiczności, w liczbie której bardzo l’cZ?’ 
reprezentowaną była płeć piękna, dowodzi jak 
wo ogół interesuje się nowemi wynalazkami i 9 
kryciami, o których takie cuda opowiadali nam 
respondenci z wystawy elekrycznej wiedeńsk1 • 
Prelegent miał też przed sobą bardzo trudne z9 
nie uprzystępnienia dla masy słuchaczówrze^ 
których dokładnie zrozumieć niepodobna bez 
wiedniego przygotowania, jakiego większa

1 mim ■■■nu....i im m ■■ mii ‘ ..........
rzyć stronnictwo wydziwiające nad temi „nas^y 
stronami, które nas ośmieszały, albo przyn0’ 
szkodę.

Nieszczęściem, ludzie i stronnictwa nie zatrzyj 
ją się nigdy w połowie drogi, lecz idą nią do k01’ 
jakim zwykle bywa—niedorzeczność.* To* samo tr 
filo się pewnym krytykom społecznym. <

Jak zaczęli w imię nauki iwszeohludzkichidc9‘hl 
młócić nasz sentymentalny patryotyzm, tak już t®% 
chcą wymłócić z niego nawet to, co jest konieczm 5 
wobec nauki i wszechludzkich ideałów. Najwięk-1 
zaś koniecznością j est—samodzi elność w pracy, 
nas doprowadzi do własnego systemu w rolnic^ 
w przemyśle i w rzemiosłach. p

To wcale nie jest „zrywanie z cywilizacją.”’ fji 
będzie zaszczepieniem i przyjęciem się cywili3 
na tutejszym gruncie. * * -c

Że dążność do tego istnieje w spoleczeń5*' 
dowodzą fakta. Pp. Jankowski i Kaczyński z-ffci 
dają krajową strację hodowli nasion... P. 
buduje krajowe ule, a p. Cichocki pługi. P. S^’6-]0- 
nowski ozdabia kapitele kolumn kształtami j,ę- 
wych roślin, a fabryka Wulkan oświadcza, ^ja­
dzie wykonywać malowidła na blasze, przedsta 
jąc w nich „miejscowe siu&ety*.

Po co to robicie?... Wszakże nasz socjol°5 ^bra* 
wyraźnie mówi, „że nie jesteśmy narodem 
nym, kroczącym sobie tylko właściwemi droga® 
Sprowadzajcie więc dalej nasiona z Hamburg9^, 
zdabiajcie dalej kapitele i gzymsy roślinami P. 
dniowej Europy, malujcie i dalej na blaszanycn. 
jansowych wyrobach szwajcarskie krajobrazy z j 
rolskich chłopów, lub kopjujcie obrazy w‘osto jt 
holenderskich mistrzów. Pan P. ręczy wam >

gami,” ponieważ wystarczy mu droga... wskazana 
przez naukę i doświadczenia niemieckie!

To jest fałsz, którego zapewnie uniknie nasze biu­
ro meljoracji rolnych. Każdy kraj, a więc i nasz, ze 
względu na swoją glebę, klimat, płody roślinne, ko­
munikacje, sąsiedztwo, prawa i tysiące innych wa­
runków, musi w sposób sobie tylko właściwy stoso­
wać odkrycia naukowo do rolnictwa. Zakładać 
dreny i zaprowadzać irygacją, nie tam gdzie właści­
ciel ma tytuł hrabiego i agronoma niemca, ale tam 
gdzie dreny i irygacja dadzą największe zyski. Po­
dobnież musi być z lasami, chowem bydła, uprawą 
roślin gospodarskich i fabrycznych, żniwiarkami, 
lokomobilami i t. d. Suma zaś tych wszystkich za­
stosowań, zrobionych w porę i we wlaściwem miej­
scu, utworzy „polski system rolnictwa”, którego ce­
chą nie będą żółte buty albo zielony kontusz, nie 
będzie zasklepiona we własnem nieuctwie rutyna, 
ale samodzielne badanie i ulepszanie miejscowych 
warunków, pod kierunkiem nauki.

Bardzo przepraszam uroczą pannę Lucynę za ten 
zwrot do agronomji, która dla niej, jako stronniczki 
medycyny i adwokatury (o ile przyjmują formę 
młodych lekarzy i adwokatów) może być całkiem 
obojętną. A’o w sprawie tej chodzi o ciekawe zja­
wisko.

Był mianowicie czas, że u nas słówko: patryo­
tyzm, oznaczało śpiewanie (rozumie się półgłosem) 
pswnych melodji, wzdychanie nad pewnemi nie­
szczęściami i zapalanie się na chłodno do wszystkie­
go co nasze, choćby chodziło o nasz wstręt do pracy 
i ładu, o naszą pychę wobec niższych a uniźoność 
wobec wyższych i t. d.

Rzecz prosta, że taki jałowy i chorobliwy patryo­
tyzm musiał uledz krytyce i źe musiało się wytwo- 
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znalazł sie

czyń domowych pięknej formy, mogłoby wyjść 
ztamtąd. Z czasem moglibyśmy ozdabiać mieszka­
nia tańiemi a ładnemi przedmiotami wyrobionemi 
w kraju. Cóż kiedy dotychczas nie znalazł się 
śmiałek, któryby na podobną sprawę zaryzyko­
wał parę tysięcy rubli!

Poprostu nie czujemy potrzeby tego, a raczej ci, 
którzy ją czują, nie mają środków.

Nie dowodzi to jednak, ażeby ich zamiar wyra­
biania polskich majolik był „manjactwem“.

— A dajże do licha pokój nowym przemysłom! — 
woła w tej chwili jeden z moich przyjaciół. Czy za 
dużo masz ludzi w kraju, że ci się chce nowych 
przedsiębiorstw?

— Alboż przedsiębiorstwa wpływają na zmniej­
szenie ludności?...

— Rozumie się, tego nieustannie dowodzi staty­
styka. Na 3 miljony pudów wydobytego węgla gi­
nie jeden robotnik; na miljon osób mających związek 
z kolejami ginie też jedna co roku. Podobnież wy­
roby stalowe, żelazne, drewniane, także zjadają pe­
wną liczbę ofiar, a nawet, śmiech powiedzieć—cu­
kier i buehalterja—okazują też skłonności ludożer­
cze!... Pocóź więc nam majoliki? Chyba po to, 
ażeby otworzyć jeszcze jedną furtkę na tamten 
świat!...

Odgadłem, że mój przyjaciel ma na myśli niebo­
szczyka Fidlera, który umarł przy biurku nad bi­
lansem cukrowego interesu, po 30-tu nocach, pracy.

Prawda, że przemysł jest rodzajem wojny i że za­
biera ofiary. Różnice w nim jednak polegają na 
tern, że jedni przemysłowcy prowadzą swoją wojnę 
na sposób nowożytny, oszczędzając ludzi, drudzy 
zaś metodą Czyngishana, który, tylko konie oszczę­
dzał, ludzie bowiem—przychodzili ma darma« 

Bieszczada „Sierota”; Leony Bierkowskiej „Selim i 
Hania”; Natalji Pane „Wieczór na tarasie starego 
klasztoru w Kalabrji”; Marji Bardzkiej „Studjum 
z natury”; Leona Wyczółkowskiego „Główka ko­
bieca”.

— Nowa fabryka, W mieście naszem powstać 
ma pracownia artystyczna odlewów gipsowych „me 
talizowanych”, czyli pociągniętych warstwą meta­
liczną, nadającą wyrobom pozór bronzu, żelaza itp. 
Jedyna w swoim rodzaju pracownia ta zasługuje na 
uwagę i z tego względu, iż z wyjątkiem właściciela 
zakładu, współpracownikami będą same... kobiety, 
które znakomicie nadają się do pracy wymagającej 
prawdziwie kobiecej cierpliwości oraz delikatnej 
ręki.

— Stowarzyszenie subjektów handlowych koń­
czy w dniu dzisiejszym 27-my rok pożytecznego ist­
nienia.

— W dniu jutrzejszym kończy się termin polowa­
nia na samice łosie, jelenie i sarny.

— Z cyrku. Na przedstawieniu wczorajszem Wa­
renie p. Cinisellego zdarzył się przykry wypadek. 
Powabna woltyźerka, Adela, spadła z rozpędzonego 
konia tak nieszczęśliwie, iż uderzyła głową o barje- 
rę a w tejże samej chwili koń stratował ją kopyta­
mi. Biedna poniosła ciężkie uszkodzenia nagłowie 
i piersiach. Zbroczoną we krwi i zemdloną wynie­
siono z areny. Po półgodzinie, gdy przyszła po tro- 
ęzę do przytomności, zwyczajem, przyjętym w cyr­
kach, ukazano ją, ledwie trzymającą się na nogach 
publiczności. Poczciwa publiczność pragnęła okazać 
ulubionej woltyżerce współczucie. Cztery"razy mu- 
siała więc wśród grzmiących oklasków pojawiać się 
na arenie. Wątpimy jednak, czy oklaski zrówno­
ważyć mogły bolesny wysiłek...

—_ Pray pracy. W fabryce szyn na Nowej Pradze, w szli- 
fierni pękł będący w ruchu kamień olbrzymi, który rozpry­
snął się na kilkanaście odłamów. Jeden z tych odłamów za­
bił na miejscu robotnika Jana Góreckiego.

— Fatalny upadek. Wczoraj po południu w Alejach 
Ujazdowskich Czesław Al., 17-letni chłopiec, zeskakując z wa­
gonu tramwajowego upadł i złamał nogę w dwóch miej­
scach. Przyzwani lekarze zadecydowali natychmiastowe od­
jęcie nogi do kolana, wskutek tego amputacja została jesz­
cze wczoraj dokonaną. Życiu biednego kaleki nie grozi nie­
bezpieczeństwo.

— Dzieciobójstwo. Na szosie wilanowskiej znaleziono 
zwłoki dziecka płci żeńskiej. Na zwłokach okazały się rany 
zadane tępem narzędziem.

— Małżeństw w tymże tygodniu zawarto 91, czyli o 11 
więcej aniżeli w tygodniu poprzedzającym.

— Urodzeń w tymże tygodniu było ogółem: dzieci ży­
wych 325, nieżywych 14. W liczbie żywo urodzonych było 
chłopców 140, dziewcząt 149. Z ogólnej liezby dzieci żywo 
urodzonych przypada na” ślubne 155, na nieślubne 141, z po­
między nieżywych było nieślubnych 2. W porównaniu z od­
powiednim tygodniem roku przeszłego urodzeń było więcej 
o 75.

— Śmiertelność w tymże tygodniu, nie licząc dzieci nie­
żywe urodzonych wynosiła 219 osób, w tej liczbie 1-0 męż­
czyzn, 99 kobiet, czyli 27.57 na 1000 mieszkańców, ogólnej 
cyfry ludności. Z ogólnej liczby zmarła na nieżyt kiszek 54, 
na zapalenie oskrzeli i płuc 26, na suchoty płuc 33, na bło- 

j nicę i dławiec 21, na uwiąd schyłkowy 8, na dur brzuszny

11, na szkarlatynę 7, na ospę 1, na zapalenie nerek 5. n* 
raka 6, na choroby połogowe 3, na apopleksję 1, na przymiot 
2, na choroby organiczne serca 9, śmiercią wypadkową 2, 
na durzycę wysypkową —, na reumatyzm—, na krztusiec 3, 
na czerwonkę—, na odrę 1, z samobójstwa 1, z zabój­
stwa 1, z innych przyczyn 44. W liczbie zmarłych było 
dzieci do lat 5-iu 110 czyli 50° ogólnej cyfry. W poró­
wnaniu z poprzednim tygodniem zmarlo mniej o 14 osób.

— Spostrzeżenia meteorologiczne w tygodniu od 
d. 28 października do 3 listopada dały następujące wypadki: 
średnia wysokość barometru 761.1 milim., temperatura 5’6°C., 
ilość wody spadłej dziennie 0.0 milim., wiatr zachodni.

——-----
— Nestor weteranów.
Amerykańska Gazeta polska donosząc o zgonie 

Jana Żyromskiego, który dożył zjawiskowego wie­
ku 118 lat, następujące przywodzi o nim szcze­
góły.

Była to chodząca kronika bieżącego stulecia...
Żyromski pamiętał wybornie wielką rewolucję, o- 

raz dwa ostatnie podziały kraju.
Znał osobiście przewodnie postacie tej epoki a 

z Kołątajem i Kościuszką wiązały go wspólne wspo­
mnienia.

Żyromski umarł w Damaszku, gdzie od lat wielu 
stale przebywał.

Odbył on kilka podróży do Europy, oraz mieszkał 
czas jakiś w Nowej Zelandji, zkąd amerykańskie 
dziennikarstwo korespondencjami stale zaopatry­
wał...

— Przedśmiertne żądanie.
Stary napoleońćzyk ś. p. Palczewski, o którego 

zgonie na tern miejscu wspominaliśmy, do ostatniej 
chwili zachował dla Napoleona I-go cześć iście fa­
natyczną.

Posiadał on minjaturę wielkiego wodza, która za­
wsze wisiała nad łóżkiem starca.

Otóż na godzinę przed śmiercią oświadczył swoje 
ostatnie życzenie, aby minjaturę tę złożono mu na 
piersiach... w trumnie.

Woli starca uczyniono zadość..,
— Montefiore o Warszawie.
Słynny bogacz i filantrop londyński, izraelita Mon- 

tefiore rozpoczął w dniu 4-ym z. m., setny rok życia, 
skąd też dzienniki przypominają charakterystyczną 
jego postać.

Między innymi Foreigna Review powtarza szcze­
góły o jego stosunku do naszych ziomków.

Kiedy garstka polaków, zaniesionych przez wy­
padki na brzegi Anglji znalazła się w krytycznem 
położeniu, Montefiore na wezwanie lorda Stuarta 
przysłał im znaczny zasiłek i zobowiązał się wnosić 
na ten cel składkę stałą.

W r. 1848-ym Montefiore bawił w Rzymie z po­
wodu głośnej sprawy Mortry i wracając ztamtąd na 
Wiedeń, rozesłał okólnik donoszący o potrzebach 
przebywających zagranicą naszych ziomków i wzy­
wający do niesienia im pomocy.

W rok później, gdy pomiędzy świeżą partją przy­
byszów znalazło się kilku młodych ludzi, postarał 
się o umieszczenia ich w londyńskich zakładach 
przemysłowych.

Gdy od r. 1853-go zaczęło napływać do Ameryki 
mnóstwo polskich żydów, zwabionych magnesem

Notując zgon śp. Fiedlera, który przykre wraże­
nie zrobił w mieście, nie wdaję się w ocenę powodów 
tego wypadku, ponieważ go dokładnie nie znam. 
Może to i prawda, że sam zmarły rwał się do nocnej 
pracy!... Może istotnie skład cukrowego biura jest 
tak dziwny, że w nim wszyscy urzędnicy pracują 
do utraty sił, powodowani jedynie szlachetną am­
bicją!...

Na zakończenie—dykteryjka, której jednak nie 
powinni czytać żadni akejonarjusze.

W czasie wojny francusko-pruskiej zawiadomio­
no sztab, że jeden z kapitanów zbyt wielu traci lu­
dzi, skutkiem czego wezwano kapitana do gene­
rała.

— Kochany panie, — rzeki generał,—doniesiono 
mi, żeś stracił kilkunastu żołnierzy zajmując pozy­
cję, którą można było wziąć darmo. Dlatego—ra­
dzę panu—ażebyś podał się do dymisji...

— Jestem pewny generale, — odparł kapitan, 
że podobne raporta mogą składać tylko ludzie nie­
chętni mi. .. x , . ,

__ Och!— więc pan masz w armji tak niechę­
tnych, że aż posuwają się do składania fałszywych 
raportów?... W takim razie—proszę pana—ażebyś 
się podał do dymisji...

— Ja nie zarzucam fałszu raportom! — zauważył 
kapitan. Racz pan jednak uwzględnić, że śmierć' 
tych żołnierzy nie wynikła z mojej winy. Oni sa­
mi szukali guza!...

— Oni szukali guza?... Więc pan straciłeś wła­
dzę nad swoją kompanją, a w takim razie—już ja 
sam— daję panu dymisją.

Bolesław Prus.

ira| „anych posiadać nie mogła. Z zadania tego sta­
jać S1^ P- Roguski wywiązać sumiennie, opowiada- 
kzo,s,Zcze8Ół°wo bistorję światła elektrycznego i 
tktg odzsłc wszystkie ważniejsze wynalazki, wszys- 
^i^ysłemy, jakie się pojawiały kolejno. Była to 
*Ui]- . no^ i ścisłość ‘może cokolwiek zadaleko po- 

Więksite uogólnienie zarysów, pominięcie 
J)VlaStwa szczegółów i nazwisk, a za to szersze po- 

skreślenie samej teorji byłoby prelekcję 
tr,v‘. ?’*o bardziej przystępną dla ogółu zebranych i 

8zy ślad pozostawiło w ich pamięci. W każdym 
e bależy przyznać wykładowi wielką staranność. 

>ipU1y objaśniające były wyraźne i widzialne pra- 
|k„jW całej sali, z doświadczeń za to tylko najbliżsi 
trzv ] Cz° dostrzedz coś mogli. W końcu zajaśniały 
tiij. • mPy lukowe systemu p. Gravier, warszawia- 
N-p?1’.* to dla wielu osób było najciekawszą częścią 
c|)^?acji. Funkcjonowały one bardzo dobrze, a 
i °We zmiany barwy światła i zagaśnięcie jednej 
<lxij Pj Jak to prelegent zaraz objaśnił, nie pocho- 

z winy systemu lecz z powodu niedokładnego 
>j ^Jonowania motoru, na którego należyte usta- 
W.n‘e nie było czasu. Można było także obserwo- 
> Q^Plyw światła elektrycznego na zmianę barw 
tyczach, na plafonie Siemiradzkiego, który w 
lij,,. Celu odsłonięto. W końcu przeszedł do syste- 

^P żarzących Edissona, a ponieważ w tymcza- 
urządzeniu nie można było umieścić jedno- 

1110 sali lamp tego systemu, zapowiedział za-
Bjz,da poniedziałek drugi odczyt, na którym mó- 

ędzie o lampach Edissona, o akumulatorach, 
deL.’rdsji 8i’y ' innych najświeższych w dziedzinie 
<0^ r°'techniki wynalazkach, dziś jeszcze prostacz- 

"'ydawać się mogącym snem albo cudem...
Z teatru. Repertuar teatrów warszawskich na 

li, tydzień zapowiada co następuje: Teat?- wiel- 
hj;.| ^óziela: „Kady oszukany” i „Gizęlla”; ponie- 

\ »®armen” (ostatni występ panny Herma- 
. wtorek: „Łucja z Lammermooru” (występ 

i p. Defalco, abonament lit. A, nr 5); śro- 
„rzpiotka” i „Jestem zabójcą”; czwartek: 

(występ p. Varesi i p. Defalco ab. lit. B. 
Pi{łtek: „‘Trzpiotka” i „Posaźna jedynaczka”;

♦. u a: „Łucja z Lamermooru” (występ p. Varesi i 
j Co? abonament zawieszony); niedziela: „Pan 
,°wski.” — Naie redutowe. Niedziela: „Żrzę- 
1 Przekora” i „Kto winniejszy”; poniedziałek: 

“jtiUj Wsi” > „Teatr amatorski”; wtorek: „P:elu- 
»ek: Zcpena”, „Geldhab” i „Niewiniątko”; czwar- 
Jh'deJL r.ze.ułka pana Prospera”; sobota:* „Nasi naj- 
SaeSTV\etkiela: „Bański”, „Posażna je- 
feela: „Ładn? Chtłnia.P^ba-n - Teatr maty. Nie-', 
królowej Mada»aRi-n?pi„ec”’ poniedziałek: „Żołnierz „Pierścień: rodz^nv”' Wtoret: „Książątko”; środa: 
handel ins - ? CZWartek; "Nerwowi” i „Aby 
"’ic” i w * ’ ’ "ClUrkiewicz czy Dziurkie-

i 1 ysPa -i ubpatan; sobota: „Boccacio”; nie- 
UZlela= „Sobkowa zagroda.”

Do salonu pięknych Aleksandra Kry- 
w przybyły następujące obrazy: Emilii Dukszyń- 
i W n? dam^ Edwarda Loevy „Może tabaM- 

pracowni”; Borkowskiego „Przy kufelku”;

%e«ie „lanjjakallV™^0 WłaS“ej bę'
»aiożSvłCf!^?rs^^^ati.• W Nieborowie ks. Radziwiłł 

lUusi F mąjtdik, a czując, że tutejsza fabry- 
JZ(iabia’- w}8.‘4pió z czemś oryginalnem, zaczął 
^foni C Pmiej8C°wemi siużetamiu puchary i wazy... 
^ocia'emiFcJ£1.e'.“- Niech będzie i tak na początek, 
fcy 0 właściciel Nieborowa, mógłby znaleźć for- 

P,JWiednie, choćby w zbiorze polskich wyro- 
<l’obi i Uiauych hr. Wł. Dzieduszyckiego. Zapewne 
% f., h°, kiedyś, bo ma dobrą wolę i środki; obecnie 
•ion. bryka jego może więcej cierpi na brak uzdol- 

W t 1 miejscowych robotników, niż wzorów. 
samym czasie, kiedy magnat własną ręką 

na fajansie „miejscowe siużetyu, w Warsza- 
^br,1/'0^ artysta rzemieślnik, usiłuje tu stworzyć 

■ maj°iik- Jest nim p. Stanisław Kamiński, 
?ilkaj?.rz (Wronia nr 9), który z niepospolitemi wy- 
^'obń1,1’ w piecu do gotowania obiadów (!) wypala 
a>'tyv Przedmioty z gliny, posiadające rzeczywistą 

p. j^ezną wartość.
^Hśęi^uuiiński chcialby rozszerzyć swój piec i wy- 
l>ie8z ruiędzy publiczność majoliki krajowe. Na 

ęącie sam niema pieniędzy; ci zaś, którzy je 
aikie. CzuJ9 potrzeby tworzenia kosztem aż 

^ysj^bo i trzech tysięcy rubli nowej gałęzi prze- 
:^ybra * po co? Wszak „nie jesteśmy narodem 

kroczącym sobie tylko właściwemi dro- 
|bi'yk * ^osiadamy już wszechludzkie majoliki z fa­
il Ma.nleDQieckich i francuskich, więc basta!

r<*ku w.vkaz kategoryj wyrobów jakie po- 
kiejj .’ubryka mogłaby wykonywać. Ramy do o- 

4 Z u‘ustrady, piece i kominki, wazony i figury 
|l<ledal- * do Pokojów, postumenty do lamp, blusta, 

JOńy, talerze, pubary, mnóstwo sprzętów i na- 



złota odkrytego w Kalifornii, Montefiore w dzienni­
kach współczesnych ogłaszał odezwy, starające się 
powstrzymać tę agitaeję.

W r. 1843-im bawił Montefiore przez czas jakiś 
w mieście naszeni, w przejeździć z Petersburga i 
znacznemi datkami kilka instytucyj filantropijnych 
zasilił.

O tym pobycie Montefiore wspomina w pamiętni­
kach swoich drukujących się obecnie w piśmie Je- 
wiech World.

„Żydzi w tem mieście, — piszc, — przyjęli mnie 
bardzo dobrze.

„Ile razy wyjeżdżałem na miasto, dodawano mi 
rodzaj honorowego towarzysza, który nie cheiał zaj­
mować miejsca obok mnie, lecz umieszczał się na 
koźle...

„Kilkakrotnie woził mnie w ten sposób znany 
bankier Matjas R.

„Mimo to jednak opuściłem miasto zbolały, bo 
nie miałem pojęcia o nędzy, w jakiej tam pozosta- 
ją żydzi.

„Separatyzm w tym kraju, pomiędzy nimi a lu­
dnością miejscową jest tak widoczny, jak w Rzy­
mie...

„Podczas,świąt dzielnice żydowskie są oddzielo­
ne formalnym kordonem a w niedzielę wcale nie 
wpuszczają żydów do ogrodów publicznych.

„Mimo to w Polsee współwyznawcy moi mają 
szerokie pole do pracy i o ile mogę wnosić ze wska­
zówek zebranych na miejscu, mogą liczyć na lepszą 
przyszłość..:14

— Dzieje podrzutka.
Było to przed 19-tu laty na jednej z ulic Powi­

śla...
W skromnej izdebce na poddaszu pracowało trzech 

studentów szkoły głównej, przygotowując się do eg­
zaminu z dwuletniego kursu, aby otrzymać przejście 
na trzeci.

Wszyscy trzej medycy i serdeczni przyjaciele, za­
jęci byli właśnie jakimś niezwykle zawiłym rozdzia­
łem z anatomji, kiedy z podwórza przez otwarte o- 
kno, podczas cichej cieplej czerwcowej nocy usły­
szeli wyraźne kwilenie dziecięcia.

Z początku młodzieńcy sądzili, iż to napierwszem 
piętrze, lub parterze, przez otwarte okno w któremś 
z mieszkań rozlega się płacz dziecinny.

Jeden z nich wszakże, wychyliwszy się w oknie, 
wyraźnie usłyszał kwilenie z podwórza, a o ile cie­
mności nocy na to pozwalały, ujrzał jakiś biały 
przedmiot na bruku podwórzowym...

Student ten nie zważając na perswazje kolegów, 
którzy radzili nie odrywać się od nauki, zbiegł 
szybko po schodach i po chwili powrócił z podu­
szką, w której spoczywała, plączącą rzewnie dziew-

\ czyna...
Widok ten wzruszył głęboko trzech kolegów.
Nie ulegało wątpliwości, iż ktoś niemowlę pod­

rzucił na podwórku.
— Lecz co my z tym fantem zrobimy? — zapytał 

jeden z nich.
— Trzeba obudzić stróża i odesłać do Dzieciątka 

—rzeki drugi.
Ten, który podrzutka przyniósł z podwórza, mil­

czał, jakby się namyślał nad swojem postanowie­
niem, aż nareszcie powiedział:

— Macie słuszność, potrzeba zbudzić stróżkę, aby 
wyszukała jakiegoś pokarmu dla tego biedactwa, 
szpitala zaś nie potrzeba, gdyż ja się tem maleń­
stwem zaopiekuję i będę je uważać za swoje...

Koledzy na ta niespodziane postanowienie wybu- 
chnęli śmiechem i żartowali z biednego młodzień­
ca, który jednak nie zraził się drwinami i śmie­
chem, lecz tego co postanowił święcie dotrzymał...

Był on synem średnio zamożnych rodziców, któ­
rzy posiadali folwarczek pod Częstochową.

Tej samej nocy zatelegrafował do rodziców, z u- 
silną prośbą o przyjazd matki...

Kochająca nad wszystko swegojedynakapani *„* 
zaniepokojona wezwaniem na drugi dzień przybyła 
do Warszawy.

Młodzieniec oczekując na pociągu, odrazu opo­
wiedział swej rodzicielce zdarzenie z podrzutkiem i 
prosił o zabranie dziecka z sobą na wieś...

Pani •„* osoba zacnego serca w zupełności po­
dzieliła pogląd syna i z wielką radością przygarnę­
ła maleństwo do siebie, tembardzicj zaś była urado­
waną iż podrzutek był dziewczynką a pragnęła za­
wsze mieć córkę...

Upłynęło lat 18-ie w ciągu których z małej dzie­
ciny wyrosła urodziwa dziewica.

Państwo *** dali jej stosowne wykształcenie, ob­
chodzili się z nią zawsze jak z córką a syn ich jak 
z siostrą...

Miłość siostrzana w miarę wieka dzieweczki, za­
mieniła się w inną i oto dojrzały już blizke 40-letni 
lekarz oświadczył się o rękę panny.

Dziewczę z radością Mwiadezyny przyjęło a i 

mafka (ojciec przed 6-ciu laty zmarł) chętnie związ­
kowi temu pobłogosławiła.

Ślub młodej pary odbył się w tych dniach a druż­
bami byli owi dwaj koledzy,dziś już poważni leka­
rze, lecz jeszcze bezźenni, ci właśnie którzy wespół 
z panem młodym usłyszeli kwilenie biednego pod­
rzutka...

Różnie się plecie na tym bożym świccie!
— Zwierzyniec a la Pasek.
Otrzymujemy niezmiernie ciekawą relację z po­

dróży p. S. odbytej w zeszłym tygodniu na Podlasie, 
którą dosłownie podajemy:

„Przed laty 52 kolegowałem w akademji medy- 
ko-ebirurgieznej z niejakim W. K., który, jak mi 
mówiono, został gdzieś w którymś z uniwersytetów 
zagranicznych doktorem medycyny, a ja najniespo- 
dzianiej zbiegiem okoliczności z medyka zrobiłem 
się... kupcem.

Z Wiekiem łączyły mnie serdeczne stosunki, lecz 
rozdzieleni od ławy akademickiej spotkaliśmy się 
dopiero w r. b. podczas wystawy koni i inwenta­
rza.,.

Pomimo usilnych zapraszać serdecznego druha i 
kolegi, abym do niego przyjechał w ciągu lata, nie 
mogłem zadość uczynić gorącemu pragnieniu, aż w 
obecnej porze w końcu października.

Wyjechawszy po południu koleją tercspolską, a 
wieczorem z Łukowa końmi, stanąłem w posiadło­
ści Wicka, dopiero nad ranem.

Skończony doktór medycyny dał za, wygraną pra­
ktyce i został hreczkosiejem na kawałku ziemi o- 
dziedziczonej po stryju.

Niebyłoby w tem nie szczególnego, ale mój drogi 
Wicek z amatorstwa urządził u siebie istną me­
nażerię...

Zdumiałem się ujrzawszy rozmaite cuda zoolo­
giczne, przypominające mi tak żywo ustęp z pamię­
tników niezapomnianego Jana Chryzostoma Pa­
ska.

Spróbuję chociaż pobieżnie cały zwierzyniec me­
go kolegi oryginała opisać.

Posiadając skromny dworek szlachecki, przybudo­
wał on bezpośrednio długi budynek drewniany je­
dynie na pomieszczenie swoich zwierząt.

W pierwszym pokoju spotkałem się z ogromnym 
Misiem (niedźwiedziem) kasztanowatym, który niby 
pies lizakręce swojego pana a i do mnie, strwożone­
go niespodzianem ujrzeniem takiej bestji, łasił się 
w najlepsze.

W drugiej izbie, gdyż stanąji z oknem i podłogą 
trudno nazwać klatką, ujrzałem trzy chowane wilki 
rezydująca wespół z baranem...

Sam fakt lokacji wilków z baranem był już do­
nośnym, cóż dopiero, gdy zobaczyłem jak na rozkaz 
Wieka, wilki pokładły się na podłodze, a baran ni­
by tryumfator deptał po nich...

W dalszym ciągu zobaczyłem dwóch lisów chowa­
nych wspólnie z jamnikiem...

Później dwa charty, trzech zajęcy i sarnę, stano­
wiących harmonijną drużynę!

Z kolei nastąpił oddział ptaków, mieszczących 
się w klatkach oryginalnie połączonych.

Jastrząb był w towarzystwie kuropatw, sokół 
z gołębiami, bocian z wróblami itp.

Wszystkie zwierzęta i ptaki na widok Wicka wy­
dawały radośne okrzyki i piski...

Znać, iż to oswojone i łaskawe.
A co to było później uciechy, gdy kochany gospo­

darz niby drugi Noe zabrał do pokoju niektóre czwo­
ronogi i skrzydlate stworzenia!

Niedźwiedź stal na dwóch łapach, wilki służyły, 
a lis aportował”.. 1

Na tem się kończy relacja p. S., którą dosłownie, 
jako curiosum w swoim rodzaju zamieszczamy.

— Dla oszczędności.
Dla oszczędności człek robi nieraz... cudowne rze­

czy!
Wysyłający depeszo telegraficzne, a w szczegól­

ności pasażerowie na kolejach żelaznych, celem 
skrócenia liczby wyrazów, a tem samem zaoszczę­
dzenia wydatku, wytwarzają wyrazy—o jakich nie 
śniło się żadnemu z autorów gramatyki...

Okazywano nam np. telegram, w którym p. X 
zawiadamia rodzinę, iż „sznelcuguje”...

Inny znowu donosi o tem, iż żona j ego „nadziejna” 
czuje się zdrową...

A to wszystko dla oszczędności!
—- Tania wspaniałomyślność.
Komisant w pewnym handlu en gros , pobierający 

od lat 10-iu pomimo pilnej pracy 30 rs. miesięcznie, 
a nadto traktowany po grubijańsku, wziął na odwa­
gę i poszedł do pryncypała, prosząc o podwyżkę 
pensji i przyzwoitsze traktowanie.

— Dobrze—odpowiedział piyncypał — pomówi­
my o tem z mym wspólnikiem.

W parę dni potem zawołano komisanta d* pryn- 
cypałiu.

— Mówiłem z moim wspólnikiem o twojej SP* 
wie—rzeki do niego szef firmy—podwyżki, D'eS A. 
dać ci nie możemy, bo ciężkie czasy, ale ze
du na twoją pilność i wierność dla naszego (*0” .„ 
od dnia 1-go stycznia będziesz traktowany P1 
zwoiciej...

— Słuszna racja.
— Czy pani weźmie na koncert stary czy

parasol?... J
— Naturalnie, że nowy... miałabym za co P** 

od starego dziesiątkę w kontramarkaniL.

— Dla uczniów. Gaz. Zuó. projektuje urzą»-.^ 
w Lublinie wystawy archeologicznej, której dof1^, 
byłby przeznaczony na wpisy za uczniów niiól8^ 
wego gimnazjum. Myśl ze wszech miar godn*™ 
parcia. .

— Dom handlowy dla rolników płockich. 1 i 
taką firmą otwarty został w Piockn dom kom’-'0 
dla ułatwienia ziemianom bezpośredniego zbyta 2 
miopłodów na rynkach zagranicznych. Dom P0-j< 
staje pod firmą p. Władysława Jasieńskiego, dU.^ 
pszej zaś kontroli interesów rolników, czynność’.'* | 
mu ma kontrolować „komitet nadzorczy” z okd1 a j 
nych ziemian złożony, do którego weszli obecni® 
Lud. Grochowski, Kosobudzki, Grzebski, kasjer % 
rekcji szczegółowej Tow. kred. Podobno 110 I 
otwarty dom ukonstytuował się na zasadach, 
opracowane zostały dla spółki komandytowej. |

— Z Kowna. Z Kowna donoszą nam, iż w 
6-ym b. m. zdjęto most pływający na Niemnie 
cząc.y miasto ze wsią, położonej po drugiej str01;;, 
rzeki, już w Królestwie Polskiem. Dla iitrzyi°al’y< 
jednak, komunikacji zaciągnięto natomiast pro”’ „jj 
stemu napoleonowskiego. Woda na Niemnie f ,(,u 
opada, tak, iż obecnie dochodzi zaledwie do d*.() 
stóp po nad zero. Skutkiem upadku cen na zb°r o | 
rolnicy wstrzymują się ze sprzedażą, wyczekflJ|() 
podwyżki. Na Niemnie zaś stoi obecnie oko'°o5j 1 
statków żaglowych; ładunek każdego z nich Wf”, j 
5,000 do 10,000 pudów zboża. W samem Ko^111 | 
w okolicy od dni kilku wciąż padają deszcze.

— Towarzystwo wstrzemięźliwości. Wśród I 
ścian na Podolu, w okolicach Kamieńca, poVV . ,cl) 
kilka stowarzyszeń wstrzemięźliwości, do któG j, 
cale wsie przystępują. Pożyteczną tę agitację P.%, 
trzymają energicznie miejscowi duchowni kat°‘‘v/

------------------? I
— 0 dwa morgi! Z Krasnostawskiego 

Gaz. lub. o zbrodni, dokonanej w tych dniach w * 
nogórze na osobie Karola Więcławika. Przyf^J 1 
morderstwa była chęć rychlejszego zawładn’? 
spadku, wynoszącego 2 morgi gruntu. Poszlako . 
ny o zbrodnię znajduje się już w ręku spraW’®4 
wości.

— Ucieczka aresztantów. Z aresztu gnu”® 
wc wsi Wawrze zbiegło dwóch aresztantów: 
Wojtasik i Mikołaj Bednarski, obaj więzieni z* ”cj|l 
dzież. W chwili kiedy stróż otwierał drzwi rtV^ 
się oni nań znienacka i szybko zcmknęli. W*1® 
pogoń okazała się daremną.

----------- ‘ : tf**
— Samobójstwo. W krzakach na terrytorjum

Hen, w gminie Wilanów, dwaj przechodzący włościan’6u sit 
ważyli zwłoki młodego człowieka, we krwi broczące. 
ze śledztwa okazało, jest to Mikołaj P., liczący 26 lat 
ku. Pozbawił on się życia wystrzałem z rewolweru, t 
świadczy znaleziona przy denacie kartka, w której r 
powodów samobójstwa nie podał.

ZE ŚWIATA.
------- •X Z Krakowa donoszą nam, iż nowo-wybran’/ 

kowie reprezentacji gminy żydowskiej w Krakowi0, 
wzięli myśl postawienia pomnika królowi Kazim’61, 
Wielkiemu w dzielnicy zamieszkałej wyląeznia 
dów. Rzecz uskuteczniona być ma za pomocą •** I 
od wszystkich gmin izraeliekich Galicji. f fW

X „Kraj“ umieścił w ostatnim numerze 
mujący feljeton pióra WI. Spasowicza p. Ł: „W/61. ta”1 
do Brukselli*. Jak wiadomo, uczony nasz ba*1 ^a' 
przy otwarciu nowego pałacu sprawiedliwości * 
kterze przewodniczącego korporacji adwokat*'jwo* 
oborskich. W końcu feljetonu podał Sp. przem”*^ je- 
ją na cześć cywilizacji europejskiej, którą nóM 
dnym z licznych bankietów. W ogóle podaż** 
stości, jak zapewnia krakowski Czas, odznacza** ” 
kle naszego rodaka. p-

X Wynalazek polski. Znany i ▼ W»r52a*isZ3- 
Bohdan Hoff, profesor gimnazjalny, wynala®0* jyjjift 
palnego drzewa, bawi od dłuższego czasu < 
gdzie odbywają się próby przy udziale naczelny®* 
rządowych, towarzystw straży ogniowych i t 
nalazek ma mieć podobno wielką przywieść.

X Za oceanem. Harald auddandabi



Wlśsrttnsej pries polaków na IftrreJ-ZeliuSJl, eTbył idę 
teatr amatorski,’ na którym przedstawiono „Okrężne* 
Koracniowakiogo. W tańcach w braku młodzieży pol­
skiej, przyjęły udział dwie angielki. Prócz właściwej 
publiczności, rozumiejącej jęsyk, napłynęło do sali 
'mnóstwo widzów przez ciekawość słyszenia dźwięków 
nieznanej sobie mowy...

. X Euganjusz d‘Albert, po odbyciu tryumfalnej wy­
cieczki artystycznej po południowych Niemczech, udaje 
ąię do Rosji na kilkomiesięczne występy. Nic podlega 
wątpliwości, ii zawita i do Warszawy.

X „Hunnia**, Pod tyra tytułem ukazaó się ma 
w tych dniach w Peszcie wielki dziennik anti semicki 
pod redakcją Istoczy’ego.

X nMsina Rtlh“ (Mój spokój), nowy zbiór poezyj 
trólowej rumuńskiej, przyjęty został niemal entuzja­
stycznie przez krytykę niemiecką. Książka obejmuje 
na 446 stronnicach wyłącznie utwory liryczne.

X Dusza Śpiewu. Znany profesor Jager w Sztut- 
gardzie, utrzymujący, iż duszo możną... „zwąchać", 
w najnowszem wydaniu dzieła swego ,Odkrycia duszy*, 
utrzymuje, iż dusza śpiewu również za pomocą zmysłu 
powonienia odczutą być może. Jeden z krytyków nie­
mieckich, idąc w myśl autora, takie napisał sprawozda­
nie e przedstawieniu gounodowskiego „Fausta": „Mał­
gosia panny N. jest najbardziej aromatyczną kreacją 
tej woniejącej artystki} Arja przy kołowrotku udała 
jej się świetnie, zdawało sie, iż miljony dzwoneczków 
konwaljowycb zapachem swoim przepełniają powietrze i 
trzebaby chyba nie mieć nosa, żeby jej nie przyznać 
określenia .nadzwyczaj pachnącej* śpiewaczki. Nie­
stety! nie możemy tego samego powiedzieć o panu S., 
itóry śpiewał partję tenorową. Mulimy wyznać otwar­
cie, iż jego średnic tony przypominają często zapach 
czosnku, a jego wysokie O nawet... cuchnie. Należy 
przedowszystkiem poddać dezinfekcji duszę jego śpiewu, 
Która obecnie srogo obraża nasze nosy...* _ ,

X Opara paryska otrzyma wkrótce oświetlenie e.ek- 
tryczne. Rokowania z amerykauskiom towarzystwem 
Edisona niebawem ukończone zostaną. Oświetlenie elek­
trycznością, dobywaną za pomocą parowych motorów 
^stawionych w samym gmachu opery, kosztować będzie 
rocznie 300,000 franków.

X Dumas będzie miał niebawem dwa pomniki! Mia­
sto jego rodzinne Viliers-Cottercta zamierza uczcić go 
posągiem, wzniecionym 1 osztem obywateli.

X Wysokio nagrody wyznaczyła dyrekcja podziem­
nej kolej londyńskiej za wykrycie sprawców katastrofy 
tunelowej. Nagrody te wynoszą ogółem 500 funtów 
aztorlu^gw-. Rząd zo swojej strony podwoił te sumę. 
> X W skład policji londyńskiej wchodzi obecnie 
11.J40 »e6b. Przytrzymała ona w ciągu r. z. 78,116 lu­
dzi podejrzanych o wszelkiego rodzaju przestępstwa. 
Qgólem w roku 1882-im skradziono w Londynie przed­
miotów i pieniędzy na sumę 159,288 funtów sterlingów. 
Wskutek przejechania straciło życic na ulicach Londy­
nu w roku ubiegłym 270 osób.

X Chińczycy robią w Ameryce jak widać nie zle in- 
tereaa. Niedawno 900 poddanych państwa niebieskiego 
upuścił® Saa-Fraacisco wracając do ojczyzny, a każdy 
Z mich u woził se sobą do 1,000 dolarów. Ogółem sumka 
pokaźna!

X W Chicago 1 udność miejscowa złożoną jest prze­
ważnie z cudzoziemców. Niemców gości w murach mia­
sta przeszło 90,000, czocliów 12,000, szwodów 16,000, 
polaków 5,700 i t. d. Iście kosmopolityczne to miasto!

X Dobrzy znajomi z Toxas. Na dworcu kolei że- 
lazuęj jeden z pasażerów w rozmowie z drugim, napom­
knął, ii pochodzi z Texas. „Czy pan jest z zacho­
dniej ezęśei Texas?" zapytuje drugi. „Tak jest“.—„Mo­
że z Tom Green County?"—„Właśnie stamtąd".—„Z pod 
Carson?"_ „Tak, tak".__ „To może pan tam znasz moje­
go brata Willjama Henryka Jones z Pensylwanji?" — 
»ł*odaj mi dłoń twoją cudzoziemcze—zawołał uradowa­
ny tcxaaeayk— naturalnie iż go znain! pomagałem prze­
cież w powieszeniu go w noey właśnie przed moim odja­
zdem. Dzielny z niego byl koniokrad!"

— Dziś, jako w rocznicę śmierci ś. p. Ludwika S., 
-■łożono w naszej redakcji rs. 25 dia biura nędzy wy­
jątkowej.

— Od II. Ł., jako w dzień imienin ś. p. Marcina 
Lunin, składam rs. 2 na odbudowanie kościoła św. 
trójcy (po arsenale).

— Za kooje z Corregia dokonaną przez p, D. M. 
®fiaruje p. S. B. rs. 40. Kto da więcej?

' — Prezes feomitetw Towarzystwa osad rolnych i 
przytułków rzemieślniczych podoje do wiadomości, że 
w dniu 6-ym listopada r. b. przyjęte zostały do grona 
członków honorowych Towarzystwa następujące osoby:

Zjednane przez członków komitetu i zarządu: Bo- 
,czow*r Wiktor, Bronikowski Antoni, Budziszewski Nar- 
;eyz, Bułhak Edgar, Czarnowski Eustachy, Fechner Wła­
dysław, Feylert Emil, Godlewski Gabryel, Gozdziałkow- 

>ska Amelja, Gośeimska Aleityua, Hibner Józef, Hor bu­
kowski Józef, Jantzeu Edward, Kalisz M„ Kramsztyk Ja. 

ttfb, Tnemf/lsM Jfsrjan, Kurts Zygmirnt, LffrwwH Tnta- 
ey, Miniewski Stanisław, Miiller Teodor, Paszkowski 
Kazimierz, Perkowski Hipolit, Plebański Franciszek, 
Przybylko Jan, Psarski Jan, Teleźyński Władysław, dr 
Wroczyński Czesław, Wodziński Konrad, Zakrzewski 
Stanisław.

Przez p. Edwarda Czajkowskiego, członka-korespon- 
denta z Warszawy; Bauertz Rafał, Kramsztyk Feliks, 
Kwapiński Stanisław.

Przez p. Jana Skrzyńskiego, członka-korespondenta 
z Warszawy: Lapiere Henryk, Laska Stcfanja.

Przez p. Władysława Sokołowskiego, członka-kore­
spondenta z powiatu gostyńskiego: Chłapowski Michał, 
Grobicki Aleksander.

Przez p. br. Skarbka Józefa, członka-korespondenta 
z powiatów nieszawskiego i włocławskiego: ks. biskup 
Bereśniowiez.

Przez p. Stefana Łuszczkiewicza, członka-korespon- 
denta z powiatu kieleckiego: Lipski Gabryel, Lisicki 
Franciszek.

Przez p. Pawła Bystry Badeniego, członka-korespon- 
denta z powiatu olkuskiego: Ilelcel-Sternstein Tadeusz.

Przez p Tomasza Wernera, ezłonka-koiespondenta 
z powiatu nowo-aleksandryjskiogo: Rautenstrauch jene- 
ralowa, dr Wieiejewskb Ludwik, Wolłowicz Antoni.

Przez p. Stanisława Illustrowskiego, członka-korespon 
deota z miasta Lublina i powiatu lubelskiego: Ciświcki 
Teofil. Węgliński Alfred.

Przez ks. Woronieekiego Mieczysława, członka-kore­
spondenta z powiatu chełmskiego: Rzewuski Stanisław.

Przez p. Mikołaja Glinkę, członka-korespondenta z po­
wiatu ostrołęckiego: Glinka Antoni.

Przez p. Fryderyka Fijewskiego, członka korespon­
denta z powiatu łódzkiego: Gehlig Adolf.

Przez p. Józefa Milewskiego, członka-korespondenta 
z powiatu ciechanowskiego: Włodek Marylka.

Przez p. Szymona Paprockiego, członka-koresponden­
ta z powiatu lipnowskiego: Gochowski Wojciech, Ko­
walewski Franciszek, Węsierski Mieczysław.

Przez p. Seweryna Lubostańskiego, ezłonka-korespon- 
donta z miasta Radomia: Blinstrub Placyd, Hirosz Jó­
zef.

Przez ks. Władysława Fudalewskiego, członka-kore­
spondenta z powiatu opatowskiego: Jasieński August, 
Pomorska Julja.

Przez p. Augusta Druźbaekiago, członka-koresponden­
ta z powiatu opoczyńskiego: Laski Antoni.

Przez p. Ignacego Popiela, członka-korespondenta 
z powiatów węgrowskiego i sokołowskiego: Hirschman 
Adam.

Przez p. Michała Sobolewskiego, członka-korespon­
denta z powiatu augustowskiego: Tukalło Jan.

Przez p. Józefa Piotrowskiego, b. członka-korespon- 
denta z powiatu władyslawowskiego: dr Złotnicki Mar- 
jan, Dowgiałło Jan.

Wice-prezes luf. Stwnmer, 
sekretarz J. Gruszczyński.

— Dalszy ciąg odczytu p. Stefana Roguskiego „o 
świetle elektryćznemn’odbędzie się w przyszły po­
niedziałek, tj. dnia 12-go b. m., o godzinie 7-ej wie­
czorem w sali resursy obywatelskiej. Przedmiotem 
odczytu będzie światło Edisona z licznemi doświad­
czeniami. Biletów nabyć można w Łancelarji mu­
zeum, Krakowskie-Przedmieście nr 60.

f Ś. p. Stefan Murawski, b. dziedzic dóbr Dębe, w po­
wiecie sokołowskim i sędzia gminny, po krótkiej słabości, 
w dniu 9 b. m. życie zakończył w dobrach Michałowie, pa- 
rafji Czyżew, gdzie i zwłoki jego w dniu 12 b. m. pochowa­
ne zostaną. Smutną tę wiadomość pogrążona w smutku 
wdowa oddalonym krewnym, przyjaciołom i znajomym zmar­
łego komunikuje, prosząc o westchnienie do Boga za duszę 
zacnego człowieka. —3829—

j- ś. p. E. Walerja z Kliekioh 1-go ślubu Rykowska, 2-go 
Schinulfenig, obywatelka ziemska, żona budowniczego, 
w wieku lat 49, po długich i ciężkich cierpieniach przenio­
sła się do wieeznośei w majątku swym Ryciee. Wyprowa­
dzenie zwłok do kościoła paraf ałnego w Krzynowłodze Wiel­
kiej odbędzie się w niedzielę, dnia 11 b. m. Pogrzeb zaś 
w dniu następnym, na które pozostały mąż wraz z dziećmi 
zapraszają krewnych, przyjaciół i znajomych. —1136—

~ TELEGRAMY WŁASNE 

Kur jera Warszawskiego.

Lwów 10-go listopada.
Stanisławowska rada gminna wskutek zarządzenia wy­

działu krajowego zaprowa Iziła prestacje drogowe. Ludność, 
niechętna temu zarządzeniu, tłumnie wyległa na ulice mia­
sta, uzbrojona w kija i miotły. Przed mieszkaniem bur­
mistrza wyprawiono kocią muzykę, miotając do okien ka­
mieniami.

Lwów 10-go listopada.
Sierżant landwery ułanów stryjskich Morawetz wszedł 

dzisiaj w południe do pomieszkania rotmistiza Eyperla i 

(traeffl M * rewsłwwB a aaatępnfe «aMł sfeWe. Rotmistrz 
jest śmiertelnie ranny. Domyślają slą zemsty prywatnej.

lifcie (leń 10-go listopada.
Na dzisiejszem posiedzeniu, delegacji przedlitaw- 

skiej mówcy jednomyślnie wyrazili uznanie swe dla 
polityki zewnętrznej hr. Kalnokyego. Suess (cen- 
tralista) ubolewa, że Rossja na konferencji londyń­
skiej przyprowadziła do skutku wszystkie zamiary 
swoje co do ramienia kilijskiego Dunaju, na czem, 
zdaniem mówcy, ucierpi swoboda żeglugi na tej 
rzece.

Berlin 10-go listopada.
Dzisiejsza uroczystość Lutra odbyła się ściśle we­

dług programu z wielkim udziałem publiczności. 
Cesarz i następca tronn uczestniczyli w uroczystym 
pochodzie z ratusza do kościoła.

Parys 10-go listopada.
W dniu dzisiejszym został podpisany dekret, mia* 

nujący jenerała Apperfa posłem francuskim w Pe­
tersburgu.

PrukneUa 10-go listopada.
Nord zaprzecza pogłosce o zamąźpójściu córki hr, 

Paryża.
Belgrad 10-go listopada.
Położenie w Serbji zadowalniające. Resztki po­

wstańców poddają się. Jeszcze tylko jedna pozycja 
zostaje w ich rękach. Pomiędzy jeńcami są czarno- 
górcy. Miasto Zajczar wysłało do króla adres wier- 
nopoddańczy. Mieszczanie przyjęli udział w walca 
przeciw powstańcom, usiłującym wedrzeć się do 
miasta.

Belgrad 10-go listopada.
Powstańcy ściśnięci ze wszech stron, poddają się 

i składają broń. Komunikacje przywrócone. Bunt 
zdaje się zupełnie przytłumionym. W niedzielę bał 
dworski w konaku królewskim.

Iflochylow-podolski 10 go listopada.
Kompanja kapitalistów angielskich zamierza u- 

rządzić w gubernji podolskiej pięć nowych cukrowni. 
Budowa ich rozpocznie się w roku przyszłym,

WYKAZ DEPESZ
otrzymanych przez warszawską centralną stacjo telegra­
ficzną w dniu 9-ym listopada r. 1833-go, a niedoreezo- 
nyeh adresatom, t powodu niedokładnych adresów:

Strawińskiemu,— Izral Rosensal, Bagno 4, — Zacha- 
nowicz, Medowa 15, — Walczyńskiej, Mazowieeka 4, — 
Harmonia,—Świętojańska 14, Leiusztul Sarnak,—Jakób 
Bergson,—Malynski, ulica Berga 3,—Zaborawski, Wspól­
na róg Kruczej 11,—Witkowskiemu, Nowogrodzka 15, 
—Hoża nr 34, Łomaczewskiemu.

Uwaga. Osoby, życzące odebrać którą z wyżej wy­
mienionych depesz, winny przedstawić stacji telegraficz­
nej dowód legitymacyjny.

Zadanie handiowo-arytmetyczne.

Dwóch kupców uczyniło zamienny handel w ten sposób, 
pierwszy dsł 8 pud. 224/s f- herbaty po rs. 2 kop.40 za funt 
i weksel na 2268 rs., płatny za 270 dni—dyskonto 5'/»°/o? 
drugi dał 223*/a lok®' sukna po rs. 4 za łokieć i weksel na 
1857 rs.. płatny za 160 dni.

Po jakiej stopie procentowej był dyskontowany drugi we­
ksel, jeżeli drugi kupiec zmuszony byt dopłacić pierwszemu 
przypadające procenta od kapitału 1800 rs., oddanego na 
lat dwa iia 8% składanych.

Benjamin Pfsffeberg.

Rozwiązanie zadania arytmetycznego, zamieszczo­
nego w nre 281b.

Szukany kapitał—rs. 50000, ażeby otrzymać dochodu więcej 
o rs. 809, trzeba ten kapitał oddać na 100/«.

Dobre rozwiązanie nadesłali: Pp. J. Laka, Maurycy Raj- 
chmann, S Z. Tlufnagel, Izydor Łęczycki, S. Biankstein, Ale­
ksander Walinann, D. II. Farbstein, Andrzej Goldsobel, Sa­
lomon Kalksztejn, B. S., Herc Hufnagel, Arnold Goldberg, 
Zygmunt Rom, Jasor, M. Rabinowiez, Artur Machlejd. Ma­
ksymilian Biro, 11. Szletyńska, Henryk Librowicz, HjP01!1 
Konieki, Edward Troczewski, Stanisław Urstem, j-
lian Wollenberff, Napoleon Normark, Chaim Gdniburg’, Da- wid Sehach" Józef Rakowski. K. Ladsehowski Mąrja Zofia 
R il-śiewioz Izabela Zawadzka, Władysław Wismakoweki, 
Jakób Hnrtglas Drael Feinsand, Leon Teszner, Henryk Sil- 
bermau, J M Amsel, Adam, Julja i Leon Fatersohnowie.

ODPOWIEDZIREDAKGJL
—- Nieznanej znajomej.—Czułe wspomnienia zeclice 

sz. pani w głębi duszy swej zachować. Więcej nadto 
cośmy przytoczyli, powiedzieć nic możemy. Raczy nam 
pani darować...
gHBiaaaaiuiws > 'gjyiyweuranzjwiiwwwjynai uinwi.mimB—Baw—wwwwwwww—rritW—WM

— Następny numer „tiurjera** wyj* 
dsie jutro po południu.



Cyrk Ciniselli,
Dziś 2 wielkie przedstawienia.
Początek pierwszego o godzinie 4-tej, drugiego o 

godzinie 7 i pół.

sz hajiabski?
W niedziele, d. 11 listopada 1883 r.

WIELKI KONCERT
orkiestry warszawskiej pod dyrekcją

Adolfa Sonnenfelda
1. Cadetten-Marsch, O. Metra.
2. Uwertura z op. „Hans Sachs", A. Lortzing,
3. Nach beriihmten Meistern, A. Oehsa.
4. Cześć kobietom, Polka Mazurka, Strobla.
5. Uwertura z opery „Reymond", A. Thomasa.
6. Ulubiony Laura Walc (z op. Bettelstudent) C. Milloecker.
7. Schonka Pottpouri (komiczny) A. Schubert.
8. Nasza chwała, Mazur (instr. A. Sonnenfeld), L. Le­

wandowski.
9. Uwertura z op. „Oblężenie Koryntu, G. Rossini.

10. Zwiastnnka szczęścia” Polka, E. Strauss.
11. Chor der Schaarwache, M. Gretry.
12. Lucyper Galop (z op. „Piekło"), A. Sonnenfeld.
Początek o godz. 4 i pół. Wejście kop. 30. (3825

— Instytut dra Kadlera dla Kufili- 
tycznych i skórnych. Oddzielne pokoje 
ztcałkowitem utrzymaniem. Konsultacja od godziny 
10- 12 i od 4—6. Krakowskie-Przedm nr 38. (749)

— Choroby dziecięce leczy dr K. Szymkie­
wicz. Smolna nr 17, przyjmuje od 3—5 codzień. (3830

Telefony warszawskie.
■\A7"3rlzsi!Zi 

abonentów połączonych ze stacją cen­
tralną w ciągu ostatniego tygodnia. 

311. Briggs, Passelt i sp. Kantor fabryki w Mar­
kach. Królewska 6.

328. Marczewski L. Adwokat przysięgły. Miodo­
wa 6.

315. Neumann Robert. Biuro techniczne dla bu­
dowy młynów i robót wodnych. Twarda 3.

Dr Kalikst Pawłowski Świętokrzyska nr 17, 
przyjmuje do 10 zrana i od 4 do 6 po poł. z choro­
bami: dziecięcemi, wewnętrznemi i kobiecemi. (3757

— Dr Punk, choroby wener. i skórne. 
Marszałkowska 54, od 3 do 7 po poł. (3441)

XJyjrolLcjeL 
dróg żelaznych 

warszawsko-wiBttkiej i warszawsko-iydiroskiej 
od dnia 15 (27) października r. b. worki próżne od 
zboża nadesłanego z Kijowa lub z dróg za Kijowem 
położonych do Warszawy i przesypanego luzem do 
wagonów, przewożone są z powrotem na przestrzeni 
dróg żelaznych południowo - zachodnich, bezpła­
tnie. (1135)

— Dentysta 'Keumark-Dębiński, b. wychc* 
waniec szkół dentystycznych w Ameryce, przez
12 wmieście tutejszem praktykujący, wstawia zęby 
po rs. 2. Ttomackie nr ______ (3828)

(3813) Kaźmierz Danysz, były przełożony szkoły mn*| 
zycznej i towarzystwa śpiewu chórowego w Berlinie» 
zamieszka! stale w Warszawie i ma zamiar dawać 
lekcje fortepianu i śpiewu. Zamówienia przyjmuje 
codziennie od 10—12. Krak.-Przedm. 47, 3-ie piętro.)

— Herbatę pierwszorzędnych chińskich plan-) ’ 
tae.yj bezpośrednio sprowadzoną, po cenach hurto* . 
wych sprzedaj detalicznie dom rolniczy £!•' ’ 
hr. Skarbek i W. hr. Itonikier. Senator* ‘ 
ska nr 28, Plac resursy kupieckiej. (1082)

— Mendel Hlauszteln z Wiskitek
ostrzega, ażeby jego weksli nie nabywano bez jegc 
wiedzy. ___________ (1127) J

D ROGACZ ELA ZN A
warszawsko -terespolska 

zawiadamia, że z dniem 19 listopada (1 grudnia) 
r. b. Praga Terespolska włączoną zostaje do związ-, 
ku szląsko-polskiego, jako stacja wysyłająca i od­
bierającą._________________________(1134) J

— Do dzisiejszego numeru dołącza się dla prenn-i 
meratorów prowincjonalnych „Katalog księgarni i 
składu nut Ludwika Polaka”.

Przez Rząd zatwierdzony i kancjonowany 
DOJI KOMISOWI 

pod firipą

SALA LICYTACYJNA PRYWATNA
1) Przyjmuje na sprzedaż wszelkie rucho­

mości, towary i wyroby fabryczne.
2) Wyprzedaje takowa każdodziennie z wol­

nej ręki, a we Czwartki przez licytację.
3) Wielki wybór mebli nowych iużywanyeh, 

tak wykwintnych, jakoteż skromnych.
Obstalunki na roboty tapieerskie.

4) Dywany, serwety, lustra, żyrandole, bi- 
żuterja, porcelana, szkło, garderoba.

5) Obrazy, przedmioty sztulri, bronzy i 
wszelkie wyroby galanteryjne, kufry, walizy 
i t, P-

Otwarta codzień od godz. 9 rano do7wie­
czór, w Święta od 12 do 6. 2854

KSIĘGARNIA 2855

GEBETHNERA I WOLFFA, 
poleca 

następujące Nowości 
otrzymane na skład główny: Rs. k. 

Kolęda dla gospodyń, przez Au­
torkę 365 obiadów. Kalendarz 
na rok 1884. Rok 9-ły. — 50

— W opr. tekt. — 65
Mostowski Adolf. Komedja orygi­

nalne XV, XVI i XVII. Emeryk. 
Salonowe prace. Hjaeynt czy 
narcyz ? 1 —

Natanson Lndwik Dr Med. Teorja 
jestestw idjodynamicznych. Za­
rys psychólogji naukowej. 1 20 

Opowiadania o ciekawych i poży­
tecznych rzeczach, zebrane i u- 
łożone przez W. 01. — 20

Pomniki dziejowe wieków średnich 
do objaśnienia rzeczy polskich 
służące. Tom VIII zawiera: Ko­
deks dyplomatyczny katedry 
krakowskiej Ś-go Wacława. 
Część druga. 1367—1423. Kra­
ków. 7 50

Przewodnik dla gotujących się do 
godnego przyjęcia św. Sakra­
mentu bierzmowania czyli uwa­
gi i modlitwy zebrane z ró­
żnych pobożnych autorów przez 
ks. A. P. — 7>/3

Przygotowanie krótkie do św. Sa­
kramentu bierzmowania, wyję­
te z dziełka pod tytułem „Prze­
wodnik dla gotujących się do 
godnego przyjęcia św. Sakra­
mentu bierzmowania8. — 3

Psalmy. Tłomaczyl i objaśnił dr J.
Cylkow. (Tekst polski i hebrajski). 1 20 

Rocznik Zarządu Akademji Umieję­
tności w "Krakowie. Rok 1882. 1 30

Sawicki-Stella Jan dr. Domowy po­
radnik lekarski. Lwów. — 10

Sienkiewicz Henryk. Ogniem i mie­
czem. Powieść z lat dawnych.
2 tomy. Przedpłata na 3 t uny. 5 — 

Sprawozdanie komisji fizjografi­
cznej obejmujące pogląd na czyn­
ności dokonane w ciągu roku 
1882, oraz mateijaly "do fizjo­
grafii krajowej. Tom 17, (22 lit.
tabl.) Kraków* 4 —

KSIĘGARNIA
GEBETHNERA 1 WOLFFA 

poleca następujące nowe dzieła 
TREŚCI HISTORYCZNEJ.

BobrzyfiSkl Michał. Dzieje Polskiwza- 
rysie, wyd. 2-gie, znacznie po­
większone, z2-ma mapami, dwa 
tomy

Chomętowski Wład. Synowie hetmań­
scy, opowiad. hist,, 2 t.

Jarochowśki Kazimierz. Nowe opowia­
dania historyczne.

J. Dr Antoni. Opowiadania historyczne 
Serja III, 2 tomy,

— Zameczki podolskie na kresach 
maltańskich, wyd. 2-gie przero­
bione i powiększone przez au­
tora, 3 tomy

— Z przeszłości Polesia Kijowskie­
go, opowiadanie historyczne

— Niewiasty kresowe, opow. hist.
Kantecki Klemens. Snmy neapolitań- 

skie, opow. hist.
Karwicki Józef Dunin. Szkice obyczajo­

we i historyczne
Kitowicz ks. Opis obyczajów i zwycza­

jów za panowania Augusta III, 
wyd. nowe przejrzane, z przed­
mową Władysł. Zawadzkiego, 
2 tomy

Kubala Dr L. Jerzy Ossoliński 2 t.
— Szkice historyczne, 2 tomy

Lisicki Henryk. Antoni Zygmunt Hel- 
eel, 1808—1870. 2 tomy

Listy Katarzyny z Potockich Kossako­
wskiej, kasztelanowej kamień­
skiej (1754—1800). z oryginałów 
przechowanych w archiwach fa­
milijnych wydał Kazimierz Wa- 
liszewski

Listy Króla Jana III pisane do królo­
wej Kazimiery w ciągu wypra­
wy pod Wiedeń wr. 1683, z ma­
pą pochodu wojsk polskich pod 
Wiedeń i podobizną listu Jana 
lll-SO

— na welinie

Rs. k.

4 —

2 40

3 —

3 —

5 —

- 80
1 50

1 80

1 20

3 —
6 —
5 —

10 —

3 —

1 60
2 15

Prohaska Antoni. Ostatnie lata Witol­
da, studjum z dziejów intrygi 
dyplomatycznej 2 50

Smolka Stanisław. Mieszko Stary i je­
go wiek, praca uwieńczona na­
grodą przez Tow. historyczno­
literackie w Paryżu 4 —

— Szkice historyczne, Serja 1-sza
i 2-ga, po 2 —

Szujski Józef. Opowiadania i roztrzą­
sania historyczne, pisane w la­
tach 1875—1880 3 —

Wójcicki K. Wł. Warszawa i jej spo­
łeczność w początkach naszego 
stulecia (1800—1830), tom 1 1 80

— Społeczność Warszawy w po­
czątkach naszego stulecia (1800
do 1830), tom II 1 80

— Warszawa, jej. życie umysłowe
i ruch literacki w ciągu lat 30 
(1800—1830), t. III 1 5U

1040 —o— ___________

Miody wykształcony Cztt 
znający oprócz rodzinnego, język franeuzki i 
niemiecki, poszukuje miejsca korespondenta, 
w znaczniejszym domu handlowym, lub od­
powiedniej posady. Oferty pod lit. Ż. M., w Biu­
rze Ogłoszeń pp. Rtijchman i Ereudler, Se­
natorska 18. 2877R

DZIEŁA 1LLUSTR0WANE.
1232 ------------------------------
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Warnia, SW Nit i" ’ ’ '
GEBETHNERA I WOLFFA

w WARSZAWIE,
poleca następujące dzieła illnstrowane w wydaniu wytwornem na welinie, w ozdobnych 

oprawach, ze złoconemi brzegami:
„MARJA,“ powieść Ukraińska A. Malczewskiego, z 8 fotografiami, podług 

E. M. Andriollego.—Wydanie trzecie.
Toż samo wydanie w formacie 8-ki, ozdobnie oprawne
Toż samo w formacie 16-ki, ozd. opr.

„STARA BAŚŃ,“ powieść z IX wiekn, przez J. I. Kraszewskiego. Tllu- 
strował E. M. Androlli.—Wydanie jubileuszowe z portretem Autora.

„PAMIĘTNIKI KWESTARŻA," przez Ign. Chodźkę, z 12 rycinami E. M. 
Andriollego.

„PAN TADEUSZ," A. Mickiewicza, z illustracjami E. M. Andriollego. 
„MOHORT," rapsod rycerski, z podania Wincentego Pola, z 24 illustracjami 

Juljusza Kossaka.
„URODZONY JAN DEEORÓG."—Dzieje jego rodu, głowy i serca przez nie­

go samego opowiadane.—Rytmem spisał Wł. Syrokomla (L. Kondratowicz). 
Illustrowal E. M. Andriolli. Oprawne.
W oprawie ozdobniejszej ze złoconemi brzegami

2.1

Marz Polski , 
dla młodych gospodyń, czyli Podręcznik obej-’ 
mujący 1135 przepisów kucharskich, na 
wszelkie potrawy mięsne i postne, gotowa*, 
ne, smażone, pieczone, smaków naj rozmaitszych 
swojskie i obcych pomysłów, pod właściwą 
sobie nazwą do polskiej kuchni wprowadzone.] 

Wydanie 6-te przejrzane, sprostowanej 
dopełnione skorowidzem i nomenklaturą fran- 
euzką przez Bronisławę Leśniewską, I 

Autorka niniejszej książki tak się odzywa 
do młodych gospodyń. „W codziennem życiu 
sekret gospodarności i dobrego stołu jest, u-1 
by w ułożeniu obiadu nie gonić za osobliwo-, 
ścią potraw, lecz wiedzieć, co w której póJ 
rze roku jest najwłaściwszem, a tern samem 
najtańszem i z tego dania urządzać.8 i

Kucharz Polski zaleca się przepisami przeważnie tanich, zdrowych i smacznych 
potraw i jest wybornym Po radnikiem dla gospodyń lubiących ład i skrzętność, zawie­
ra zaś także przepisy na torty, ciasta i ciastka większych rozmiarów, wielkanocne, konfi- 
tury i galaretki, marmolady, soki i różne napoje. Zasoby spiżarni. Upominek (przepisy po-! 
traw) dla chorego.—Cena rs. i, w oprawie rs. 1 k. 20.

NAKŁAD KSIĘGARNI 2674-r '

LUOW/KH POLAKA,
--------------------------------------- ---------------- j 

Z dniem 1 Listopada r. b., nabyłam

Pracownie Snlien i Strojów tasW. 
pani M. PIOTROWSKIEJ, 

przy ul. Szpitalnej Aś 2 i takową, pod tąż s»J 
mą firmą nadal prowadzić zamierzam. Ob? 
znajmiona dokładnie z każdą robotą damskiej 
toalety dotyczącą, jako zarządzająca od lat 5 
znaną i renomowaną pracownią pani Kitzmann, 
śmiem sobie pochlebiać, że wymagania Sza®) 
Osób, które mnie względami swemi zaszczfl 
eić raczą, przy możliwie umiarkowanych c®j 
naeh, w zupełności zadowolnić potrafię, 

4420 , Marja Brygiewicz.

Piotr Sliżyński 14 1 
udziela leltcje tańców 
salonowych u siebie w 

domu, jakoteż po domach prywatnych*! pen­
sjach, sposobem najkrótszym wyucza w 20-kil- 
ku lekcjach 6 tańców najpotrzebni jszych.— 

_Y!Tr(>s*; Cyrkułu. 4416
Ważne dla Kupców?

Do sprzedania niżej kosztu w całkowi­
tej partji Obuwie damskie, mezkie i dzie­
cinne, wykwintnej i trwalej roboty, zn pare 
tysięcy rubli, oraz skóry funtowe i groszko­
we. Wiadomość w Dystrybucji Wernera E- 
lektoralna 47» 4396 ’

REW—
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Zalecenia godne dzieła 
wydane nakładem 8. LEWENTALA w Warszawie, 

Bfowy-Świat ISTr 39.

Album Jima IVLatejki 
stanowiące epokę w krajowem wydawnictwie illustrowanem, zawiera reprodukcje wszech­
światowej doniosłości obrazów genjalnego mistrza. Cena w Warszawie rs. 80, z przes. poczt, 
rs. 11. Egzemplarze bardzo wykwintnie oprawna, ze złoconym w dwóch kolorach tytułem 
i ozdobami na okładce, kosztująwWarszawiers.lS, zprzes. poczt, w skrzyń, drew, do Królestwa 
i Zachodnich gubernij Cesarstwa, po rs. 18 kop. 50, do innych gubernij Cesarstwa po 

rs. 20 kop. 50.

BO-HAWKI POEZJI POLSKIEJ,
illustrowane przez M. E. Andriollego.

.osztują w Warszawie rs. 2, z przesyłką na prowincję rs. 2 kop. 50. Egzemplarze w o- 
prawie ozdobnej na sposób zagraniczny, sprzedają się w Warszawie po rs. 3 kop. 50, 

f przesyłką na prowincję po rs 4 kop. 50.

DZIEŁA JÓZEFA KREMERA,
w dwunastu tomach, zdobnych wieloma illustracjami

kosztują w Warszawie rs. 12. z przesyłką pocztową rs. 14. Egzemplarze oprawne sprze­
dają się w Warszawie po rs. 18 k. 50, z przesyłką pocztową na prowincję Królestwa i Ce­

sarstwa po rs. *21.

DZIEŁA Jttl
desztąią 
sztują w

w dwunastu tomach (około czterystu arkuszy druku), 
w Warszawie rs. 15, z przesyłką pocztową rs. 16. Egzemplarze oprawne Ito- 
Warszawie rs. 21, z przesyłką pocztową na prowincję Królestwa lub Cesar­

stwa rs. 23.

DZIEŁA IG. KRASICKIEGO,
(wydanie najkompletniejsze ze wszystkich dotychczasowych)

kosztują w Warszawie rs. 5 kop. 50, z przesyłką pocztową rs. 6. Egzemplarze oora 
wne kosztują w Warszawie rs. 8, z przesyłką pocztową na prowincję królestwa lub Ce­

sarstwa rs. 10,

MED DIME Eu Er. DEM,
osnute na tle dziejów ojczystych,

kosztują w Warszawie rs, 5, z przesyłką pocztową rs. 6, W oprawie ozdobnej z płótna 
angielskiego cena wynosi w Warszawie rs. 7, z przesyłką pocztową rs. 8.

Dzieje Literatury Powszechnej z Ulustracjami,
opracowane przez J. A. Święcickiego, T. Krasnosielskiego, I. Radlińskiego, K.

Kaszowskiego i F. Łagowskiego.
Cena w Warszawie rs. 3, z przesyłką pocztową rs. 3 kop. 28. W oprawie ozdobne 

cen w Warszawie rs. 3 k. 75, z przesyłką pocztową rs. 4.

ILUSTROWANA BJBLJOTEKA POWIEŚCI.
GRFE TiHY HETMAŃSKIE. Powieść historyczna J. I- Kraszewskiego, 2 tomy w je- 

unym, z illustracjami Julujsza Kossaka. Wydanie zbytkowe w wielkim formacie in 8-o 
Cena rs. 2 kop. 50.KUNIGAS. Powieść z podań litewskich J. I. Kraszewskiego. 2 tomy w jednym z illu- 
straejami Andriollego. Wydanie zbytkowe w wielkim formacie in 8-o. Cena rs. 2 
kop. 50.MEIR EZOFOWICZ. głośna powieść Elizy Orzeszkowej, 2 tomy w jednym, edycja wspa­
niała, w wielkim formacie in 8-o, z 26 przepysznemi illustracjami Andriollego. Cena 
rs. 2 kop. 50.

WYBÓR POWIEŚCI T. T. JEŻA.
Dotychczas opuściły prassę.

Uskoki.
Powieść z dziejów Słowiańszczyzny południowej. 2 tomy w jednym. Rs. 1 k. 50.

Narzeczona Harambaszy.
Powieść z dziejów Słowiańszczyzny południowej. 1 tom. Kop. 60

Dachij szczyzna.
Powieść z dziejów serbskich. 2 tomy w jednym. Rs. 1 k. 56.

Nabywać można u Wydawcy, oraz we wszystkich znaczniejszych księgarniach. Ko­
szta przesyłki pocztowej wynoszą po 15 kop. od każdego dzieła przy oddzielnein zapisy­
waniu- nrżv wysyłce zaś wszystkich 3 tomów razem w jednej posyłce, koszta czynią tylko 
kop. 30. _____________________ 2852r

Magazyn Majolik i Pieców ozdobnych, fabryki

Księcia
99 B be ”

ulica hr. BERGA N 4,
etrzymał bardzo bogaty wybór objektów artystycznych majolikowych, w zast°s?* 
waniu do obecnej pory urządzania i ozdób salonów.—Także nadeszły piece kolorowe i o , 
a nadewszrstko ozdoby kolorowe do pieców, majolikowe, jak gzymsy, m®dA11]”ny 1 K 3 
^o tyełrte.eo nader okazałą całość wytwarza. 2891K

Na długie wieczory.

Oryginalne.
Rs. k.

Bałucki Michał. 250,000. Powieść. . *1 »
Gawaiewicz Marjan. Lekcja deklemaoj.. Fraszka sceniczna

w 1-ej odsłonie. .
Grudziński St. Łokciem i miarką. Powieść społeezno-obycza- 

. ' 1 50
Grudziński St”' Wbrew opinii. Powieść obyczajowa. 2 tomy. 2 - 
Kraszewski). I. Ładny chłopiec. Powieść współczesna. 2 tomy. 2 
Kraszewski J. I. Pulkownikówna. Historja prawdziwa z cza-

sów saskich. 2 tomy. j • j .A
Kraszewski J I Z dziennika starego dziada.
Lubawski E. Ćzkrnokwit. Krotochwila w trzech aktach . - 60
Łętowski J. Firduzi. Obraz dramatyczny w jednej odsłonie na 

Wilczyński Alber?,°W(CAutor Kłopotów Starego komendanta). Dla 
dobra dzieci. Studjum z natury. 1 50

Wilczyński Albert. Galerj. dyletantow—Swietne interesa— 
Wspólnicy.—Szkice. 1 o

Tłómaczone:
Rs. k.

Claretie Juljusz. Miljon. Romans paryzki. 1 20
Collins Wilkie. Sila przeznaczenia. (Armadale), Powieść 3 t. 3 -_
Ebner-Eschenbach. Baronowie von Gemperlein. Nowella.  30
Ebner-Eschenbach. Po śmierci. ?P^a^. -30;
Jokai M, Podwójna śmierć. 1 owieść w 3 tomach. 1 20,
Jokai M. Szczęśliwy gracz. Powieść. — 90
Kantakuzen-Altiere. Kłamstwo Sabiny. — 50
Lewaid F. Głos krwi. . —
Marc-Monnier. Równy z równą: Obrazek z życia Neapolitan- 

czyków. ~~
Spielhagen Fryderyk. Natury zagadkowe. Romans w 4 tom. 4 —w

Powyższe dzieła wyszły nakładem Maurycego Orgelbranda, na« 
przeciw posągu Kopernika. Filja przy ulicy Senatorskiej Nr 22.

Zamawiający z książek wymienionych pocztą, od rs. 3, kosztów 
przesyłki nie ponoszą. 2844r

Dla Dzieci i Młodzieży 
najwłaściwsze podarki posiada 

Wyhaictm UH W ER i GIER togogtaytb,.
A. J. Wiśniakowskiego w Warszawie,

Krakowskie-Przedmieście Nr 81, wprost kościoła św. Am (fl. Bernardynów).
Handlującym oraz Osobom biorącym większe partje odstępuje się rabat. Katalogi na żąda­

nie gratis, franco.
Opakowanie w drewnianych pudełknch. 2578R

Nowości na 2 miesiące przed świętami Bożego-Narodzenia.

WAŻNE DLA DAM. §
Perjodycznie, co pewien czas w ogłoszeniach różnych przedsiębierców 

nauki krawiecczyzny, zjawiają się zjadliwe napaści, nie na mnie osobiście, 
lecz na system, którego jestem przedstawicielem, to jest na traktowanie 
krawiectwa nie jako ręcznego rzemiosła, lecz jako nauki i sztuki. Dla mnie 

- - • ■ >eouej publiczności jest wiadomem, że napaści w ogóle ludzi 
ulepszenia i maszyneije udogadnia- 

,ce po*wtarzają się *zawsze i ciągle. Zawiść, — ta zjadliwa ga-
111O V11X1JCV ZI.V.LZJL ZJU VIU IVJ

Nie możemy ganić zawistnym ich napaści, boć nie mogąc bronić swego zastarz „ ,, 
ezas i pracę marnotrawiącego sposobu rzekomej nauki, muszą komeczme ęhoeby aia c 
go podtrzymania swych kramików, atakować uznany w cywdizowanym swu»ci yb^,ei^
mijają się z prawdą. Wydanie 2-e, ogłaszają 8-m, które P”?drukowane wydane w br0BZu^

adem ruskim a niemieckim już wyczerpane, które opuściły prasę r. 1
Ri i RT ni udzielony mi dyplom pochwalny na wystawie w ?.J .2 

1Ov.., fz, <<», 81 1 b->,, na vnaiazka, w Paryżu, Brukselli 1 innych stolicach m
skwłe, na przyznane mi P^ten y ? rozwój szkól moieh w Warszawie, Lwowie, kra- 
długoletną praktykę, szy >k l(i_J-n^ . g wjelu uczni j uczennjc moich, z których żadn i 
o°ile wiem, zeMkM moich nie wyniosła pogardy dla książki, dla rysunku, w ogóle dla nauki 
i sztuki iakiemi stała sie dziś krawiecczyzna, pod wpływem ogolnego dążenia do wzniesienia luszlXtS

Szkoła moja jak dawniej, tak i teraz ma na celu uwzględnienie tych dązen i nauka 
w niej zawsze w tym kierunku prowadzi się i prowadzić będzie. Wpisy na kursy przyjmuję 
każdódziennie. Edycja 8 nowa, z 37 Tabl. zawiera drugą dodatkową metodę na sposób'fran­
cuski, poprawnie przezemnie ułożoną i takową udzielani bezpłatnie moim uczennicom. Cena 
podręcznika rs. 3.50, pomocniczej linijki krojowej rs. 1.50—K. Głodziński, Miodowa 1.

ztąd szkoda żadna, gdyż oświeconej publiczności jest wiadomem 
z ręcznego tylko wyrobku żyć mogących na książki, na ulepszeni 
jące i ulgę w pracy przynoszące powtarzrj- ----------- ’
dżina nie omija nigdy ludzi zdolniejszych. ’

specjalności odmawiają mężczyźnie.
Najlepszą na t,. !iay<,»'.i ----—.

pracę p. t: Najnowsza i najpraktyczniejsza metoda kroju

lalazku, w Paryżu, Brukselli i innych stolicach.' mi
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GEBETHNERA I WOLFFA,
otrzymała na skład główny:

Natanson Ludwik Dr. Med.
Teorja jestestw idycdynamicznych 

(Zarys psycholog) i naukowej^- 
Cana rs. 1 kop. 20.

Tegoż autora:

Krótki rys anatomji ciała ludzkiego.
Cena 75 kop. 2830

4380

zbyt prędkiego wyczerpania Kalem

Wkrótce wyjdzie z druku: 

Kalendarz K. PROMYKA, 
na rok 1384. 
Zamiast drobnych 

pieniędzy można 
nadsyłać marki po- 

[cztowe w liście zwyei.

pod nazw^
Cena kop. 15 (1 zlo­
ty), z przesyłka po- 
cztąk. 20(1 zł.lOgr.)

** Wydawnictwa rok czwarty.
Osobom, które zamówią Kalendarz ten w większej ilości (tuzinami lub setkami) ko­

szta przesyłki pocztą liczone nic będą.—UWAGA. Wydawca „GOŚCIA" uprasza wszyst­
kie osoby, któro mają zamiar sprowadzić tę książkę dla siebie i dla swoich sąsiadów w wię­
kszej ilości, aby raczyły wcześnie nadsyłać zamówienia, bo tym tylko sposobem można bę­
dzie wyiniarkowae liczbę nakładu, potrzebną do zadosyć uczynienia żądaniom i uchronić się 
zbyt prędkiego wyczerpania Kalendarza, jak to bywało w latach poprzednich.

Zamówienia adresować należy: do' IKsiogarni ICrajowej K. Prószyńskiego, 
lub do ekspedycji „GAZETY ŚWIĄTECZNEJ/ w Warszawie, Krakowskie-Przedrnieście 45.

PRAWDZIWY LIKIER BENEDYKTYŃSKI 
? KLASZTORU FECAMP WE FRANCYI 
Wyborny, wzmacniający, trawiący, wzbudzający apetyt.

NAJLEPSZY ZE WSZYSTKICH LIKIERÓW
Wyrn.mrać należy zawsze 

etykiety czworograniastej u 
dołu każdej butelki zamiesz­
czonej, i noszącej podpis 
Dyrektora głównego.

Prawdziwy Likier Bene­
dyktyński znajduje sic tylko

vSnrrziLB hqurdr BŻNfcDiciraffi 
lireyetee en Trance et k IStronger.

w następujących składach które rabowiązaly sic pUmtennie nic aprzedu 
wać żadnych naśladowanych podobnych produktów :
W Warszawie: u yp. Simon 1 Steeki, Dobrycz i S-ka, Stęp­
kowski, Langner, Koch i Kułakowski, Kotoeki 1 Sehober, So­
wiński i bzule, Lijewski i S-ku, Lesisz, Kooeler i S-ka.

WI. F. Nowieckiego i Bolesława Morskiego.

t PIGUŁKI ŻELAZNE D™ RRBUTEAU . ♦
< LAUREATA INSTYTUTU FRANCTI
£ PIGUŁKI ŻELAZNE RABUTEAU są pokryte cukrem. ♦
❖ Liczne studya, dokonywane w szpitalach przez profesorów fakultetu paryz-^
♦ kiego wykazały stanowczą skuteczność Pigułek żelaznych Rabuteau w następu-<> 
<jących słabościach: błędnicy, bezkruiistości, w utratach krwi, w eyólnej niemocy^
* wycieńczeniu, w rekonicalescencyach, w slaboiciach dzieci i wszystkich w ogóle sła-$.
1 bościach spowodowanych brakiem krwi. ♦
O PIGUŁKI ŻELAZNE IIABUTEAU nie czernią zębów, dają się trawić nsjslab * 
jszym osobom nie powodując obstrukcyi. Zaźywąć regularnie po trzy pigułki^ 
*rano i wieczorem przed jedzeniem. *
£ Kuracja żelazem za pomocą pigułek Rabuteau Jest bardzo oszczędną, stanowią 
^ona bardzo mały wydatek dziennie.
♦ Należy wystrzegać się podrobień, 1 wymagać jako gwarancję na każdym fla £
Jkonio pigułek żelaznych D-ra RABUTEAU markę fabryki (zastrzeżoną) opa-^, 
etrzona W podpis: tlia & Ule i łlediil Nagrody Montyon. <
<J> , Kabywać można w Parjriu u CKn ł Cie, 14, tui Racine; xai w Warsiavit 1 na previMyi
O zx pośrednictwem wcivsiVch xptokanj.

1

...............

I kich zup, sosów, jarzyn i legumin, a dobrze użyty, stanowi punk

Zi IRKA'S BEKTOS (Ameryka Południowa).
wtedy, gdy na /") - z>, B
etykiecie każ- • Eg

dego słoika /) ' M
wydrukowane jest nazwisko niebieską farbą. Jp

Ekstrakt Liebiga służy do doraźnego przygotowania wybór- >3 
nej i posilnej zupy, jak również dla poprawienia i zaprawy wszel- j 

:-t gi 
wielkiej oszczędności w gospodarstwie domowem. Wyborny, jako h] 
środek wzmacni ijący dla chorych i osłabionych. 1032

Dostać można we wszystkich większych Składach towarów ko- || 
lonjalnych, delikatesów, niaterjalów aptecznych, Aptekach i t. p.

L

?

■jt

WAJNOI7SZE NUTY1
I. a) Album Tatrzańskie, transkrypcja

na fortepian J. Paderewskiego, z me- 
lodyj ludu Tatrzańskiego.

b) Pieśń Zakopańska zje słowami, 
układ na fortepian i do śpiewu. J. 
Kleezyńskiego.

II. „Ka lagunach** wale z najnowszej
operety Jana Straussa „NoeWeneeka* 
(Eine Nacht in Ventdig) na fortepian 
oraz do śpiewu (fortepian może być 
grany osobno).

Wydawnictwo „Echa Muzycznego i
Teatralnego." Cena egzemplarza kop. 40.

Do nabycia w Redakcji (Senatorska Xs 18. 
w biurze Ogłoszeń Rąjchmnna i Frendlera) 
oraz we wszystkich księgarniach krajowych 
i zagranicznych. 2782R '

KSIĘGARNIA

Teodora Paprockiego i S-ki
w WARSZAWIE.

8. Chmielna 8.
poleca następujące nowe dzieła swoim nakła­

dem wydane:
Bykowski Piotr Jaxa. , Mulik, niehistoryczny 

hetman Ukrainy. Powieść. Kop. 75.
Gloria in cxcelsis Deo, książeczka pod ęezna 

do codziennego nabożeństwa, przez H. C., 
w oprawie w płótno angielskie rs. 1 kop. 20, 
w skórę rs. 1 kop. 50, rs. 2 kop. 50 i rs. 3.

Gospódyui doskonała dla wsi i miasta, za­
wierająca przepisy kuchenne, sppseby pie­
czenia ciast, oraz różne przepisy gospodar­
skie doświadczonych gospodyń, w oprawie 
ozdobnej w płótno angielskie rs. 1.

Hajola. Nowelle. R. 1 kop. 50.
Halevy Ludwik. Najazd. Powieść, kop. 50.
Kraszewski J. I. Mozajka. Nowelie i opowia­

dania (dwa tomy w jednym) rs. 1 kop. 50.
— Szalona, powieść w 2 t. rs. 2.
Wiartynowski F. K. Na przełomie sztuki pol­

skiej, rs. 1.
Mellerowa Zofia. Stradnję! komedja w 1-ym 

akcie (dia teatrów amatorskich) kop. 40.
W ogniu i Obozie. Obrazki z życia żołnie­

rzy, przez Edmunda Thery. — Listy z mojego 
ogrodu, przez Margrabiego de Cherville, k. 60.

Wilczyński A. (Autor ^Kłopotów starego 
komendanta”). Humoreski i obrazki z życiu. 
Rs. 1 kop. 20.

Zacharyaciewicz Jan. Howell* i opowiada­
nia. Rs. 1 kop 20.

KSIĄŻKI DLA DZIECI I LUDU:
Co stary Maciej czytał na chrzcinach. (Mi­

kołaj Rej). Opowiadanie dia ludu, kop. 5.
D’Espine prof. Wskazówki pielęgnowania 

dzieci w pierwszym roku życia, opracował za 
upoważnieniem autora doktór J. Polak, k. 10.

Flisacy. (Sebattjau Klonowiez). Opowiada­
nie dla ludu, kop. 71/,.

Gargulski St. Książka obejmująca naukę 
czytania, powiastki, bajeczki, ważniejsze mo­
dlitwy, krótki katechizm z przygotowaniem 
do spowiedzi, początki rachunków i sposób 
służenia do mszy św- kop. 20.

Kochanowski Jan z Czarnolasu. Opowiadanie 
dla ludu, kop. 5.

Marrene Walerja. Kazio, powiastka dla mło­
dzieży, w pięknej oprawie w płótno angiel­
skie,’kop 75.

Mazur F. K. O karczmie, broszurka hidowa, 
kop. 4.

— O przednówku i śpiphlerzach gromadz­
kich, broszurka ludowa, kop. 4.

Nowicki Władysław. Początki języka pelskie- 
go. Z 50 drzeworytami, w oprawie kartono­
wanej, kop. 50.

Podarek dziedzica. (S. Szymonowicz). Opo­
wiadanie dla ludu, kop. 5..

Pogadanki naukowe, przez autorkę wieczo­
rów .czwartkowych, w pięknej oprawie w płó­
tno angielskie rs. i. ,

Tatomir Lucyan. Król Jan III Sobieski, k. 7'/,.
Zientarski Jarosław. Ul i pszczoły oraz prak­

tyczne sposoby najkorzystniejszego prowa­
dzenia pasiek, kop. 25. 2728-r

od 50 do 80 włók, z łatwą komunika­
cją z drogami żelaznemi, w dobrej gle­
bie, z wysiewami przeważnie pszenicy, 
z lasem na miejscowe potrzeby, z po­
rządnymi budynkami, z obszernym dwo­
rem, w pięknym parku i ogrodami.— 
Uprasza się o szczegółowe opisy i 
plany dóbr, dworu, ilość wysiewów

wego i martwego, wykazy dochodu 
dóbr, podatków, serwitutów i innych 
ciężarów, opis budynków, nieużytków, 
łąk i wód. Tylko majątki z tak szcze­
gółowymi opisami, mogą być reflekto­
wane, z wyjątkiem majątków położo­
nych w gubernji Płockiej, Łomżyńskiej 
i Suwalkskiej.—Reflektanei raczą się 
zgłaszać do Adwokata przysięgłego 
Ksawerego Smolińskiego, przy’ ulicy 
Długiej 16. 4391

<■, na morgij gatunek warstwy rodzajnej 
< i spodniej, stan lasn, inwentarza ży-

Plaster Tbapsfa
. IE PEEDIEL-SEBQOLLEAD
jedynie przyjęty wSzpitalach

JAKO KAJI.EFSZT, tlAJDOGOBKlEJSZT, 
KAJl'LWatZJSZY I KAJMSIEJ KuSZTUWJtl 

Z li ŚRODKÓW
przeciw

Katarów,Kaszlom. Zapaleniu 
dychawek. płuc, cierpieniom i bolom 

reumatycznym i artretycznym

Dla uniknięcia narzekań słusznie zarzu­
canych plastrom naśladującym Thapsia 
Le Perdiel-Rebonlleau wymagać należy 
we wszystkich aptekach, rysunku i pod­
pisów powyżej umieszczonych (poczwór­

nie zmniejszonych).
Warszawie: u Fp. Gallegó, ilrozbieilńagt, 

i Syna, Sierzputotczkiego, 
Ziemtiiiliiego i Lilpopa.

Obrazy olejne 
wszelkich rodzajów i rozmiarów, nszkodzonrf 
lub zanieczyszczone, restaurują się artysty-* 
cznie, przy ul. Chmielnej M 23,’ w lewe) ofi­
cynie na 2 piętrze, mieszk. 16.—-Tamże kupu- 
Ią się Obrazy choćby najwięcej uszkodzone, 

ylo dobrego pcadzla, otwarto do godziny 4 
po południu. 4369fteaggi

Zarządzający Zakładem Wód Mi­
neralnych w Ciechocinku, 

podoje do wiadomości, że w dniu 16 (28) 
Listopada r. b., o godzinie 11 z rana w biu­
rze Zakładu odbędzie się przez opieczętowa­
ne deklaracje licytacja na dostawę w roku 
1884 dziewięćdziesięciu dziewięciu i pół sa- 
łeni kubiczuych ruskich drzewa opalowego 
sosnowego, licząc po rs. 21 kop. 50 za są­
żeń in minus.

Warunki licytacyjne odczytane być mogą 
w Ciechocinku w biurze Zakładu i w Komi­
tecie Zarządzającym Zakładem w Warsza­
wie, przy ulicy Ciepłej .M 8.

Vadium wymagane jest do licytacji w i- 
lości rs. 220, która to suma w następstwie 
ma być dopełniona do */, części całej kon­
traktowej sumy. 2810r

Do częściowej sprzodaży

FaM SńjH, 
w powiecie Radzymińskim, z zabudowania­
mi, morgów 109, prętów 92, oraz bez zabu­
dowań działy gruntu, łąk i pastwisk po mor­
gów 20 i wyżej, bez służebności i długów hy- 
poteeznych. — Wiadomość w Zarządzie dóbr 
Jadowskich w Jadowie (przy stacji Łochów 
drogi żelaznej Warszawsko-Petersburskiej), 
lub w kancelarjl głównej hrabiów Zamoyskich 
w Warszawie, ul. Rymarska .ć 6. 4019

Folwark do sprzedania 
włók 20, jedna stacja od Warszawy, wa­
runki przystępne. Wiadomość: Miodowa 6 
w Dystrybucji. 2905

Uleczenie
pewne i radykalne wszystkich chorób 
skórnych: trądu, wyprysku, łuszczy­
cy, kros! ltd., n nawet ran i wrzodów 
zastarzałych, uważanych za nieuleczalne 
przez najsławniejszych lekarzy. Leczenie nie 
wymaga szczególnej djety i nio przeszkadza 
zajęciom, męża być wszędzie stosowane na­
wet w podróży, nie just kosztowne i naza­
jutrz po użyciu sprowadza widoczną popra­
wę.— Zgłosić się do p. Lenormand, leka- 
rza-farmneeuty w Toiirnan, (Seine-et-Mar- 
ne) we Francjt. Porały w drodze korespon­
dencji bezpłatne. Pisa- należy po francusku 
i podać dokładnie swój adreal 84



Jeu du Grand triangle (50 k.) 

GRA w RYBKI 
Tir Lance-bnlles. Passe-boulea 

ZABAWKI 
dziecinne, wszelkiego rodzaju 

PRZYBORY KOTYLIONOWE 
dla wieczorów tańcujących, od 2'/, k.

’Operatorka odcisków 
Jpoważniona przez Urząd Lekarski, operuje 
®n.lboleśniejsza odciski w przeciągu kilku mi- 
"ht bez bólu i ostrych narzędzi. Przyjmuje od 
, do 3. Marszałkowska M 8 lit. C, miesz- 

“*• La Hs/ix.
W Magazynie Francuzkim, ul. hr. Berga 1G. 
Wieczorowa (fry towarzyskie, parys­

kie i krajowe, nauczające i inne, 
KARETA FAMILIJNA (50 k.) 

Gra Towarzyska J. C. Al. Księżny Walii

•trzech ogniskach,oświetlana gazem, ze Stu­
dnią przy niej obok w ftieai, ze składami na 
ft‘^kę, węgle lub drzewo, mieszkaniem, staj- 
*dą. w której dotychczas od lat dziesięciu 
Wypieka się do 3,000 bulek chlcba dziennie, 
P^ez tnaną firmę W. Góreckiego, jest do 
Wydzierżawienia od 1-gn Kwietnia 1881 r. 
U^jadotnożó u r;ąd y dornu, Rybafet 6.

BROWAR
Prowincji, szuka odpowiedniej lodowni 

Jn skład piwa. Adres: lit. J. B, per F. We- 
Gnojna Jft 11, Warszawa,_ 4361

Fabryka Pudełek 
galanteryjnych, wszelkie pudełka papierowe 

do biletów wizytowych, po cenach na lzwy- 
£*J tanieli, poleca Sz. Irliahi, ul. Twarda 
zŁJ.8, mieszkania 16, 4336

olszowego 
brwiowego

ttlfieay zniżone II! 
tXłS2?cil Kowej W Osiowej, 

cv ots W^wego-Światu i ull- 
. cy O’-dynacitiei łi 8.
Za korzec węgla 1Ujle?M Jkraj,“eg0 k. 90. 

» » „ zagranicŁ „ 95.
•_ » » drzewnego w 95.
Xa sążeń drzewa coenow. szcza paw. rs. 15. 
I • » olszowego , „ pg
| B „ brwiowego , 17<
,Drzewo rąbane o rs. 1 droteze na sążniu 
: Binrącym węgiel naiwni wagonami, odstę­
puję się 7>/? kop. na korcu.
; Za dobroć, akuratnośó i sumienną miarę 
arnia gwarantuje.

j kryto i cechą Magistratu oatęplo- 
dno-_______ 4361

WYPRZEDAŻ 
różnych Cerat 

w Składzie Obić Pspicrowycl 
przy ulicy Twardej K 1, 

obok kościoła WW. 68. 4310

t 'iftatnas*' 8 8 v •
zn uczciwych, na splotę rafową, przy 

Pułnej ewikcji, poszukuje familja. Oferty
Ł01i l»t H. S., w Kantorze Knrjeri 4372

Wagi dziesiętne,Łóźka 
żelazne, 4359 

■Materace druciane, Kołyski, Umywalki, pole- 
S* fabryka J. Ncufelda, Pańska 25, wprost 
“larjańskiej, dawniej na Okopowej.. Ccayiiz- 
Sj utała. Sprzedaż wyłącznie ua miejgCŁ 4359

Je»t do sprzedani* rosły

W KOŃ
£¥■ •“ M “g1*

w cukierni Kozłowskiego, rozpoezęto sma- 
rzenie codzień wybornych Pączków i po­
wszechnie już znanych z poprzednich lat wybor­
nych Faworków takowe amatorom polecamy

Nowygwiat Kr S'.

Od Ludwika Kunickiego-
Prowadząc Fabrykę Wyrobów Rgka- 

wiczniczych od'lat 47-mia, zaopatrzy­
łem takowa we wszyst.de najsubtelniejsze 
nawet artykuły mające z nią związek, a od­
powiadające każdej porze roku.

Doprowadziwszy wyroby moje do wzorowej 
doskonałości, zyskałem to przychylne uznanie 
ogółu, które stanowi moralną nagrodę mej 
długoletniej pracy i zachętę do służenia 
z równą gorliwością Sz. Publieżnośei i nadal.

Czyniąc obecnie zadosyć żądaniom wielu 
osób w dzielnicy Placu Teatralnego, otworzy­
łem drug. Magazyn Towarów mego wyro­
bu przy ul. Senatorskiej M25, dom Nepro- 
sa, gdzie również jak w Magazynie pier­
wszym (Kruk.-Przedmieście N>. 7, dom lir. 
Ludwika Krasińskiego); wszelkie żądania tak 
co do przedmiotów gotowych, jak iobstalun- 
ków bezzwłocznie i po cenach możliwie u- 
miarkowanych zaspakajane bvć morą.

2799—R Lzdwik KxaicM.

U-B I ł

sprzedaje tylko najlepszy raj 
górno-szlązki, 2803.R p 

węgiel kamienny, |

i przewozu, 4354

Dzierżawa i administracja poręczająca

w dobrach Maciej o wieki chi Maguuszewskieh. 
Warunki do przejrzenia w kancelarii hrabiów 
Zamoyskich w Warszawie, (Rymarska 6). De­
klaracje przyjmują <óę do d .25 Listopada r. b.

4398

Fabryka Powozów 
Karola Sommera, 

32. LESZNO 32.
Ma zaszczyt zawiadomi.4, swych Sz. Kliientów 
iż na obecny sezon przygotowała GO ele­
gancko wykończonych powozów. Magazyn na 
1-m piętrze. — Wstęp dla zwiedzają­
cych wolny. 4270

WsjólnU
potrzebny do interesu fabrycznego z kapita­
łem od 2—3,000 rs., od włożonego kapitału 
gwarantuje sie 300/o. Oferty przyjmuje Biuro 
Ógło&zeń Rajenmana i Frendlera. Senatorska 
18, pod lit, j. T.___________ 2886R_______

Mam honor zawiadomić Sz. Publiczność, że 
zakład mój zwany

Żelaznym Domkiem,
z powodu nie wykończenia restauracji, nie 
będzie otwartym w Sobotę jak było ogłoszo­
ne®, a w d. 15 Listopada, to jest we Czwar­
tek, o ezem zawiadamiam Sł Publiczność.

Aleksander.
Do sprzedania

za nader przystępną eenę: Urządzenie skle­
powe, kilka Gablotek, Bufety, Lustro, Zegar, 
Szyldy, Garnitur Mebli z pokrowcami, zda­
tne dU każdego przemysłu, dwie Maszyny 
szewskie Mansfelda, evlindrowc, także 
Pompka z rurami, systemu Lesesta__ Wiad.
w dystrybucji Wernera. Elektoralna M 47, 
rano gada 10, po poł. od 2 do 4. 4395

insi do sprzedania <412

LANDO
lekkie, nowego faeonn, aa 2 osoby mało uży▼*-

PARYŻ wfrunW korzystne. PARYŻ I 
OD 18 FHANKÓW DZIEN-KIE ZA 

Siół 3 razy tania, Wino, mieszkanie, usługa i oświetlenie
■ OC»0^>0*

PIWNICE w GRAND-HOTEL.
ISurtownie i detalicznie

wielki wjŁór HIX wszystkich kra i św z poręczeniem icli autentyczności. 
CENY WYMTKOWŁ

Adres: GRAND-HOTEL w Paryżu. I

L'-«;i

L I B R 0 W I C Z & BERGSON,
w Warszawie, Długa Nr 21, 

JEAIBAALPII REPREZENTANCI NA KRÓLESTWO POLSKIE 
PAROWYCH FABRYK i P.AF1NERJI, 

Olejów i Smarów Mineralnych, 
pod firmą

Of PELTZER. & CQ.

w do osi i wagonów.

8SK£Ai> FABRYKI
Wyrobów Platerowanych, j

TaESBS iSg.Oi.ff

innratamj (te zapuszczania wełny.

Olej gazowy *“dooświe,k,,i“ ZŃ' 
Oleje powyższe zalecają się jednostajnością wyborowego gatunku.

egzystująca od roku 1879 

przy ul. Elektoralnej Nr 19, 
wprost głównego,wejścia Szpitala św. Ducha, 
na zbliżające się święta Bożego Narodzenia 
przysposobiła znaczne zapasy wszelkich ga­
tunków pierników. PP. Kupującym za rs. 1, 
dodaje się za 15 kop. tegoż towaru, a pp. 
Kupcom i Handlującym, odstępuje się pro­
cent. 4349

BRACI HEHNEBERC,
Kraiorts-Przeflfflieście Nr 81, wprost kościoła św. Anny, 

zaopatrzony ustawicznie w- wielki wybór nowych gustownych 1 trwałych przedmio­
tów, poleca takowe po cenach umiarkowanych.

Na ostatniej Wystawie r. b. w Rydza, fabryka prze* Minirtorium za- 
zzczyconą sostała złotym medalem. 278JR

Ii!WĘGIEL KAMIENNY!!!
ze składów Józefa Bandurskiego i S-ki, Okopowa 10. '. 

zamówienia przyjmują:
FUJ a składów Niecała 1, dom hr. Krasińskiego.
Wł. Wowichi, (Piotr Orlo;;;) Miodowa Jw 1.
Wt- 1‘Jowicki, skład towarów kolonialnych, Marszałkowska 14 40.
Wł. Nowicki, skład towarów koloidalnych, Elektoralna Jś 80.
C. Wilkaniec, , „• Plac Ś-go Aleksandra.
Sala Licytacyjna, przy ulicy Miodowej N: 10.
W. Łaski i S-;ta, kantor loierji, Hotel Europejski.

Skład, I ilja i dwa następne kantory, połączone telefonem.

polecają składy swoje w Warszawie, i Łodzi, zaopatrzone dostatecznie w
\ fłlfiil maO7UrnUiV do wszelkich maszyn, warsztatów, 

LłiUj uluużjuJuj, transmisyj, lokomotyw, lokomobil 

;> Olej wrzecitmwy, dła

ii

467378



wprost ulicy Erywanskiej

UPRASZAM

Do sprzedania
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Drzewka 4350
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HANDLUJĄCYM RABAT,

Cenniki na żądanie franco. Cenniki na żądanie franco.
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g HANDLUJĄCYM RABAT

I Skład Główny 
i 28 LESZNO 28.

flanelki zdrowia, bar-

GACIE trykotowe, hygieniczne, wybo­
rowe, po rs. 1.50.

GACIE z. Mylt m, zdrowia, nadzwyczaj 
dobre na zim? po rs. 1.

GACIE z. flanelki zdrowia, z pasem 
ponsowym, po rs. 2.50.

KOSZULE nocne z kretonu zdrowia, 
na zimę nieocenione, po rs. 1.15.

KOSZULE flanelowe, z flanelki zdro­
wia, prześlicznie zrobione, po rs. 3.50.

KORTY zimowe, wyborowe na garni­
tury męzkie, 2'/al. sz. po rs. 1.35 ł.

SYBERYNA wyborowa, na palta mę- 
r'"‘ ’ Ł ' ’ _ _ 1 "

■ SKARPETKI czysto wełniane, wy-

które spzredaja się po oryginalnych cenach fabrycznych z do 
łączeniem świadectw fabrykantów

(SRABRIPUE CSVs

H0CC1/AT
AVARSOVIE f 

□ SINE A VAPEUR. L
E.KWI ECIŃSKI^
28 Leszno 28

i

Właściciel kilkakroćstotysięcznej szkólW 
we wsiaeh Czyste i Szczęśłewicach pod War­
szawą, ma honor zawiadomić Szanowną P®* 
bliczność, iż posiada drzewa bardzo piękne. 
5, 6 i 7 letnie Jabłonki, Grusze, oprócz bar­
dzo wielkiej ilości 3 i 4 letnich, a także 
wielki wybór Wiśni i Śliw 3-letnich oraż 
krzewów klombowych i owocowych, jako toi 
Maliny, Agrest i L p. drzew parkowych i in* 
nych artykułów do upiększenia ogrodów na- 
leżących, wszystko w wyborowych odniĄ" 
naeh. Cenniki takowych na żądanie gratis 
udzielam. Przyjmuję obstalimki w Warsza- 
wie, ulica Wronia róg Prostej Jft 3a/1172. 

Franciszek Wito i syn-
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t 2-ch folwarków składający się, rozległości 
włók 40, w tem łąk 3, lasu 12 i ornej zie­
mi 25; odległy mil 5 od Warszawy, wiorst 
7 od Nowo-Mińska, 8 od Celestynowa (przy­
stanek drogi Nadwiślańskiej), i 2 od szosy 
Lubelskiej; z kompletnymi inwentarzami i bu­
dynkami, obszernym i pięknym dworem i par­
kiem i całą krestencją tegoroczną. Wysiew 
korcy 209 żyta i 60 pszenicy, ziemia pszen­
na i I klasy żytnia; dochody stałe rs. 2050. 
Wiadomość u S. Leszczyńskiego, adw. przys. 
Bielańska 9. 4375

Stół dębowy,
bilardowy, 6 krzeseł dębowych, mebli garni­
tur franeuzki, za50rs., duże lustro z konsolą, 
szafka nocna, tanio do sprzedania.—Niecała 
M 8, w dystrybucji. 4352

F. Balukiewicza, 
ul. Bielańska, hotel Paryzki 

Jń 601, nowy )w 9, 
przysposobiła w wielkim wyborze Na­
rzędzi i Przyrządów Doktorskich, 
oraz Brzytew z angielskiej stali pod 
zaręczeniem. Paski i Masę do tychże, 
Noży Stołowych Deserowych, 
Scyzoryków, Nożyczek i t. p. po 
cenach nizkieh fabrycznych. — Wszel­
kie Pasy, Bandaże wykonywają się ze 
znajomością najspieszniej. 4144

MVZSVHdfl

Sprzeiaż na miesijczna spłatę, począwszy od 25 rs. i t. p.
Wielki w^bór instrumentów do wynajęcia

na dogodnych warunkach

Potrzebne są 4411

dwie Panny 
na wyjazd do gub. Kijowskiej, za do­
brem wynagrodzeniem, jedna do kroju 
sukien, a druga do staników. Adresy 
przyjmuje Kantor Kurjera, pod lit. M.B.

WARSZAWSKA
PAROWA FABRYKA'

■ j] CZEKOLADY

i WYROBÓW METALOWYCH

F. TRELLE,
Wowy-Świat Mr T6.

5 do 6,000 Rs. 
żądane są na 1 M hypoteki po Tow. Kr. Ziem., 
na dobra w gub. Kieleckiej położone, warto­
ści 25,000 rs.jżadnemi służebnościami nie ob­
ciążone, okojicowane.—Bliższa wiadomość ul. 
Bednar? ka Jń 23, na 1 piętrze.4414

WARSZAWSKA PAROWA FABRYKA
CZEKOLADY, CUKRÓW DESSEROWYCH i KARMELKÓW,

PP. Amatorów Cognac U
zawiadamiam, iż mogą otrzymać, zgłaszają 
się do P. Desdouets w Hotelu Europejski® 

mieszkania J6 191, 

prawdziwy Comae (fins dłampaine). 
w pakach od 12 butelek i w beczkach, spr®‘ 
wadzony wprost z pierwszej ręki od właścń 

cielą majątków. 4330

M m Mejmói 10®iiM 
poleca znakomity wybór świeżo nadeszłych i osobiście przez 
p. JLz®hl«E« zagranicą, wybra-
nych instrumentów, z fabryk wyłącznie i głównie re 

prezentowanych, a mianowicie:

TORD-BOYAUX 
niezawodnie wytęp*®.. 

SZCZURY i MYSZ’ 
Hayrodiont »a 

wit 1878 r* . 
Hurłowa sprzed 

n PIOT ^PARl^r.SU-O^ 
dt la UretonMrt^ 

JEBAKD ot C-io).
DOtac można c wuytlkich pruguittuw, Jpt*

Poszukiwany jest

Wojażer
na Cesarstwo. Adresy pod lit. II., .przyjmuje 
Kantor Kurjera Warsz. 4403

używa się z niezawO* 
dnym skutkiem prze* 
ciw kaszlom ner- 

______ wowym i k®*®- 
rom. , bezsenności i wszelkim ciel1” 
pienione piersiowym. Zadawalnia i le- 
karzy i chorych. Łyzeczkaodkawy wyst»>* 
cza. W Paryża ulica Vivienne 36, w AptcC* 
D-ra Chablo.

Strzeżcie się zaziębienia!!
gdyż ono jest początkiem 

wszelkich chorób 
dla zapobieżenia temu 

liwjisa j H «*■
w znanym powszechnie ze swej taniości 

SKŁADZIE TOWARÓW 
pfrzy rogn ulic Dzikiej i Nowo­
lipek, dom Brauna, Ni 1, mieszk. 4

NASTĘPUJĄCE PRZEDMIOTY: 
po cenach dotąd nigdzie niebywałych: 
BARCHANY czyli Mylton zdrowia, 

wybór., z kutnerem dużym, po k. 16. 
BARCHANY białe, przęśl., gładkie 

i w prążki, po 17, 20 i 24 k. łok.
BARCHANY najlep., jakie tylko być 

mogą, z ogromu, kutner., po 27 k. ł.
FLANELKA dla dzieci, biała, czysto 

wełn. (hygieniczna), po 221/, i 40 k. ł. 
flanelka dla dzieci, ponsowa, 

wyborowa, po 27Va kop. łokieć.
FLANELKA na szlafroki i suknie 

damskie, 2*/4 ł. szer., po 70 k. łok.
FLANELKI drukowane, prześliczne, 

po 16 i 20 kop. łok.
'KAFTANIKI trykotowe, hygieniczne, 

nadzwyczaj praktyczne, po k. 90.
KAFTANIKI z. flanelki zdrowia, bar­

dzo trwałe, po rs. 2.50.

rowe, po rs. 1.50.’~
GACIE z.Myltin,zdrowia, nadzwyczaj 

dobre na zimę po rs. 1.
'GACIE z. flanelki zdrowia, z pasem 

ponsowym, po rs. 2.50.
. —. ------,----------..... ......... —i

na zimę nieocenione, po rs. 1.15.
KOSZULE flanelowe, z flanelki zdro­

wia, prześlicznie zrobione, po rs. 3.50.

tury męzkie, 2'/al. sz. po rs. 1.35 ł. 
SYBERYNA wyborowa, na palta mę­

zkie lub damskie, po rs. 1.65 k. 1. 

borowe.'po kop. 55 za parę.
POŃCZOCHY czysto wełniane, dłu­

gie i mocne, po rs. 1.
'MATER JA wełn., prześliczna w kra- 

leezki, najmodn. na suknie, po 25 k. 
4298

' P L/ę o E,. b fl l-9

Poleca CZEKOLADY w wyborowych gatunkach, tabliczkową i w proszku, wielki wybór najrozmaitszych gatunków desse- 
i rowych Czekoladek, przysposobionych na sposób Sueharda. KAKAO w tabliczkach i taflach, oraz KAKAO Kuracyjne, spro- 
1 szkowane, pozbawione tłustych części, przyrządzone na sposób Hiszpański. Czekolada tabliczkowa, odznacza się należytą twardością 
i i szklistą łamliwością, która po ugotowaniu staje się delikatnie płynną. Powyższe wyroby również nabywać można po cenach 
! fabrycznych w Cukierniach: pp. W. Lebensteina, przy ulicy Mazowieckiej Jś 1 i pąggwzskiego, przy ulicy Marszałkow- 
| skiej Nr 47. 824

Obstalunki na wyroby z mojej fabryki na gubernie Zachodnie, przyjmuje Dcm Komisowy pod firmą:
MAJERSKI, PILLER i S-ka w KIJOWIE

tyftykowe, od rs. 5.85, tybetowe, od rs. 8; 
z atłasu jedwabnego, odrs. 14; Matera­
ce z włosa, od rs. 15; sprężynowe, oirs. 12. 
Handlującym rabat. — Nowy-Świat 46, u 
K. Szwomberger. 4213

Maszyna Drukarska
jest do sprzedania. — Wiadomość przy ulicy 
Czystej J6 6.________________4413________
Z powodu zmian okoliczności, jest do sprze­

dania prywatnie

Lustro duże,
2 wazony prawdziwe chińskie, napoleonki nie- 
biesko-kryte, obraz duży, olejny, fotel na bie­
gunach i na szrtibie, umywalnia. Nowy-Świat 
Jfe 46, mieszk. 6. 4407
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Pizy ulicy Marszałkowskiej Nr 62, w HizkoŚCi SasW
Piękność i cętlbść zębów.

1363
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W ciągu jednej nocy wyleczyć można popękanie skóry, odmrożenie, krostki, liszaje, plamy czerwone jak w ogóle wi-ze ie eioion s-ery, za pomoc%
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PIF Orientalina, Nymphe bajadere.
Podobno odaliskotn sultańskich haremów niedostrzeżonych okn ludzkiemu, ukryty hył se­
kret, któremu pokolenia tureckich kobiet obowiązane były czarującą piękność, dożywając do 
starości bez najmniejszych jej śladów obecnie. Tajemnica ta jest już docieczoną. Przez 
fizjologiczny pogląd i analizę zalecany jest jako hygieniezny środek do użycia nawet dzie­
ciom. Przenikając wapory naskórka, niszczy zarodki piegów i wysypek, utrzymując ciepło- 
ród życia w jednostajnej temperaturze, zapobiega zsyohanin się skóry formującej zmarszczki, 
w Londynie, Paryżu, Wiedniu, Petersburgu dostać go można tylko u nadwornych Perfume- 
rzystów. Do Warszawy sprowadzony po raz pierwszy.—Cena rs. 2.—Główny Skład w Per­
fumeriach: Kocha Krakowskie-Przedmieście .¥• 83, Renaissance Nowy-Świat Jś 41 j u 
Leona Nowo-Senatorska A« 4 oraz Lipinka Wierzbowa róg Niecałej.

Pr,2®®Jesioną została z d. 1 Października r. b. na ulicę Leszczyńską M 2 róg Dobrej 
v u Kopernika" Obożną), poleca wybór Kass, z zastosowaniem do tychże zamków najle­

pszych systemów.
Cenniki illustrowane wysyłają się na żądanie franco. 4151

Właściciel Składu Futer 
egzystującego od lat 16-tu na placu Krasińskim 
W starym teatrze, przy rogu ulicy Świętojerskiej 

w Warszawie, pod firmą

SPECJALNA FABRYKA
Kass Żelaznych Ogniotrwałych

Edwarda Ztlrn,

STRASUUKSKIE 
świeże, w terynkaeh i puszkach, oraz krajowe na sposób strasburski, na funty, 

poleca Handel 
BRACI WROBEL.

HIGOTOWE UBIORY MĘZKIE!!!
Pierwszy najstarszy i najbardziej renomowany magazyn gotowych ubiorów męz- 

kieh E. Saineta, zawiadamia Sz. Publiczność, iż na obecny zimowy sezon otrzymał 
już WIELKI WYBÓR GOTOWYCH UBIORÓW MĘSKICH w NAJ­
ŚWIEŻSZYCH FASONACH z angielskich, francuzkich, brańskich i innych za­
granicznych TRWAŁYCH i NADZWYCZAJ GUSTOWNYCH MATER- 
JAŁÓ^f elegancko wykończonych, które po NAJPRZYST^PNIEJSZ .Cd 
CENACH poleca Szan. Publiczności firma

PETERSBURSKi MAGAZYN 
krajowych Zabawek dziecinnych 

Peterslinrstieio Lahoratorium Chemicznego, oraz zagraniczBycli ta.
i wyrobów rękodzielniczych 

5AT WARSZAWIE, 
Ktorego Skład Główny mieści się na nile? Nowy-świat wprost statuy Kopernika, 

dla wygody Szan. Publiczności otworzył 4374

Cukiernia pod firma: „Franciszek i Spółka, dawniej W.”
ulica Chłodna A 10. obok kościoła Ś-go Karola Boromeusza.

Po znpelnem przekształceniu i zaopatrzeniu we wszelkie najnowsze udogolnie- 
nia, w dniu 3 b. m. otwarta została do użytku bzan Publiczności cukiernia. Nowo- 
nabywcy nie szczędząc kosztów dla postawienia zakładu na.stopie pierwszorzędnej 
mają nadzieję, że wykwintnem urządzeniem, wybornym, codziennie świeżym wypie­
kiem ciast, potrafią sobie zjednać względy Sz. Publiczności. Wszelkie wyroby i ob- 
stalunki, w zakres cukiernictwa wchodzące, wykonywano będą po możliwie nizkieh 
cenach, z wyborowych produktów i podług gustu. Dla uprzyjemnienia pobytu Szan. 
Gości, zakład opróez gabinetu dla Dam i czytelni, urządził na I piętrze salę, gdzie 
oprócz bilardów najnowszej konstrukcji, znajdują się szachy i warcaby. 4110

w Hotelu Europejskim,
hia zaszczyt polecić Szan. Publiczności, iż wynajmuje Karety, Landa, Powozy, Fae- 
tony, na spacery, wizyty, śluby, teatra itp„ po cenach zwyczajnych. Przyjmuje też 

zamówienia na Omnibusy do wszystkich kolei. 4370

UPRZYWILEJOWANY ŚRODEK ODRADZAJĄCY WŁOSY.
Ten jedynie środek dostatecznym jest do odzyskania pięknych i obfitych włosów i 

utrzymywania w całości tego najbogatszego i zachwycającego skarbu natury, stanowią­
cego główny wdzięk ciała. Preparat ten, jest również środkiem powracającym włosom 
siwym, ich pierwotny kolor i w ogólności usuwającym łupież z głowy.

Sprzedaje się w flakonach ■większych lub mniejszych.
Fabryka—92, Bulwar Sowastopolski w Pary’u, oraz w LONDYNIE i NEW-YOKKU. 

Dostać można we wszystkich salonach fryzjerskich, w porfumeijach i aptekach.
Główny Skład w Warszawie, u Aleksandra K«c^ Krak^kf^zrfmłeśeto M 83.-, 

Cena za flaszkę Eliksiru rs. 1 kop. 80; za większą flaszkę Melrozy rs. 3, za mniejszą rs. 2 . 
z przesyłką pocztą o 50 kop, drożej. ..   .Jl

Jest to doskonały środek dla podtrzymania pięknej cery twarzy i rąk, używany pizez elegancki świat damski w Pa. j żmJAhdniu, Londjnie eta. 

® :e. l»i o »» e» cS IF* «>
w Warszawie dostać można u wszystkich fryz erow i we wszystkich perfomnrjach

KONSTANTEGO JAKIMOWICZ,
poniesiony został na drugą stronę bramy w tym samym domu, ul. Miódo-

Jf? 10, wprost Sądu Okręgowego. Magazyn znacznie powiększony tak w gotową 
g?rdercbę męzką, jak w sukna i-korty krajowe i zagraniczne. Wielki wybór 
jh*ndurów, Szyneli i Bluz nowej formy dla uczniów; z czem się polecam Szan. Kli- 
J atom, mając nadzieje, że i nadal łaskawie zaszczycać mnie będą. Z wysokim szacunkiemKonstanty Jakimowicz.

Miodowa 10, wprost Sądu Okręgowego. 4258.

dopatrzył magazyn WÓ) w wielki wybór bardzo eleganckich futer damskich i męz- 
kich.—Poleca również świeże fasony garniturów wszelkiego rodzaju, tak gotowych 
Jakoteż w błamach i skórkach, oraz przyjmuje wszelkie zamówienia. 3990

CENY BARDZO PRZYSTĘPNE.

W Specjalnym Zakładzie
Nauki Krojów: Sukien i Okryć Damskich

A. GAŁECKIEJ.
wykładaną jest nauka sposobem francuzkim, przez kobiety, gdyż mężczyzna nie rozumie 
i rozumieć nie może, jak uezyć tego przedmiotu, jeżeli, to tylko przez blagierje i nonsensa 
może dochodzić do pożądanych korzyści dla siebie, lecz dla uczących, o tein nie ma, mowy. 
Jest to tylko kobiecie nauka ta właściwą i przyznaną przez wszystkie, warstwy ludzi o- 
świeconyćh. Przytem wykład sposobem francuzkim, za pomocą tylko jednego centymetr;!, 
jest tak udoskonalony, że można się nauczyć po trzech lekcjach krajać suknie, bez ws? 1- 
kich niemieckich gmatwanin. 38 mierników itp. Nauka kroju okryć wykładaną jest z zurna- 
lów nowo-przybywającyeh, jak wyliczać fałdy, wycięcia, rozmaite fantaz 9, nic z k-iażki, 
w której muszą być przestarzałe mody, dziś już na’nic nie przydatne. Nauka krojow sukien 
rs. 10. Nauka kroju sukien i okryć rs. 15. A także jest do nabycia książka, wydanie 8-e 
napisane przez A. Gałecką, pod tytułem: Wykład Nauki Krojów.' Można dostać we wszys­
tkich księgarniach. Cena egzemplarza kop. 75. Skład Główny w Zakładzie, ulica Krakow- 
skie-Przedmieśeie Ja 85. 4326

f ELlKŚiR WONM

 ŚRODEK PŁCT DO UTRZYMYWANIA ZĘBÓW W ZDROWIU- JSL
Nieporównany środek do oczyszczania, zachowania w zdrowiu i pięknosći zębów, a, 

zarazem wzmacniania dziąseł.'.^'Niszczy osad, (kamień winny) utrwala cnialję zębów,- 
chroni od zepsucia a ustom nadaję przyjemny zapach. T.

Fabryka—92, Bulwar Sewaślopolski w Paryżu, oraz w LONDYNIE i NEW-YORKU.
Dostać można we wszystkich salonach fryzjerskich, w perfumerjach i aptekach.

ulica Krakowskie-Przedmieścia Nr 15,
poleca w wielkim wyborze form najnowszych Kapelusze filcowe dla dam 
i dzieci, czarne i w kolorach modnych, po cenie odrs.l. 1’/,. 2, 2'/2, za szt., z najlep­
szych filców paryzkich, od 3 do 5 rs. Zamówienia wykończają się w najkrótszym 
czasie. Do przerobienia na nowe formy przyjmują się kapelusze filcowe 
wszelkiego rodzaju i wykończają się obecnie w przeciągu 24 godzin. Kapelusze u- 
brane w największym wyborze, od cen nizkieh do najwyższych.

PIÓRA strusio, fantazyjno, SKRZYDEŁKA czarne i kolorowe. kwiaty 
w gałązkach i bukietach, ROŚLINY sztnezne do ozdoby apaitamentów. 2850r

Przy Placu Ś-go Aleksandra Nr 3,

KSAWEREGO MCKIEGO,
ma zaszczyt polecić tegoroczny

TRAN RYBI LEKARSKI,
wszelkie materjały apteczne i chemiczne po cenach przylepnych.

2341 r
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ŁJklep wiktuałów do sprzedania razem z dy- 
jystrybucją. Ulica Wspólni Ni 14. 17429

łlamki wie
lllakuszerki.

4.O3BQjeno U,ea3ypop. — BapmaBa30 Okthóph (11 Hoh6p«) 1883_ft

uczeń do rzeźbiarza, dobrej kon-
i Widok 16. 17466

IJotrzebne zdolno uczennice do pralni, na 
B stałą, robotę. Wiadomość w pralni: ul. 
Orla Jfe 10. 17589

W drukami Kurjera Wartzawskiegc—PlacTwitrlny»nr473o (nowy B). _____________ .
Rcaajmr Wacław Szymanowski. — Sekretarz Modakojl ^fadeuwz CzapcUki. * Wydawca Gustaw Gooetnuar.

Potrzebny jest uczeń, do zakładu felczer- 
skiego. I lica Marszałkowska J6 37. 17560

I] anny do snaczenia bielizny potrzebne są, 
do składu płótna, z fabryki Żyrardów. 

Marszałkowska Jfe 67.17598

|to sprzedania zakład mleczny z garku-
Ifchnią. Miejscowość fabryczna.’ Cena 200 
rs. Kfólewska J<ó 43. Zawadzki. 17670

Lokale.

Adres fabryki palenia kawy „Pluton,4 n’1 
ca Świętokrzyska Ni 9._______ 23l4^z

U klep spożywczy z dystrybucją do sprze- 
'dania, w każdym czasie, z powodu zmiany 
interesu. Ulica Hoża Nu 30A. 17555

E4o sprzedania sklep wiktuałów z towa- 
I’run i z całein urządzeniem, z powodu wy­
jazdu, za rs. 170. Wązka-Freta N 24. 17576

ijaryżanka poszukuje miejsca do dzieci w 
Warszawie. Adresy składać w kantorze 

Kurjera Warsz. pod lit. Ł. G.2423

Ijotrzebna jest wspólniczka do interesu 
bardzo korzystnego, z kapitałem rs. 500. 

Bliższe porozumienie się: ul. Chmielna N 5, 
mieszk. 16, prawa nficyna, 1-e piętro. 17676

Ijowóz lekki używany, do sprzedania. Obej­
rzeć można: Złota 28F, u furmana Ada­

ma, a bliższa wiadomość: Chmielna Ni 48, 
mieszkania 2, na dole.___________ 17492

fi akład B. Korpaczewskiego, kupna, wy- 
/7przedaży i zamiany starożytności, przed­
miotów domowego użytku i ubrań damskich 
i męzkieh mało używanych. Nowy-Świat 42.

Nauczycielka z patentem udzielająca ję­
li zyków i przedmiotów klasycznych, poszu­
kuje lekcyj na godziny, miejsca stałego lub 
dem i place. Dzieci prowadzi poglądową me­
toda. Wspólna JA 21. mieszkania 19. 17437

!j oszukuje się do nabycia niewielki skład 
węgla, lub też plac do wynajęcia, na ta­

kowy, nie bardzo odległy od środka miasta. 
Wiadomość: Nowy-Świat M 50, u Lisow­
skiego. 2432

Kawiarnia dobrze procentująca z powodu 
słabości właścicielki za bardzo przystę­
pna cenę do odstąpienia przy ulicy Furman- 

skiej Jfe 10. 17592

Lklep dystrybucyjno-spożywezy jest do od- 
nstąpienia, z calem urządzeniem i towarem, 
na jednej z pryncypalnyeh ulic. Wiadomość 
w biurze ogłoszeń Rajchmana i Frendlera 
na Senatorskiej 18. 2457

I] otrzebne panny bardzo zdatne do stani­
ków i do upinania spódnic, za bardzo do­

brem wynagrodzeniem. Ulica Elektoralna 31, 
mieszkania 12. 17440

Młody człowiek, moralnego prowadzenia, 
który ukończył 7 klas, obznajmiony z 
buchhalterją, oraz korespondencją polską i 

rosyjską, poszukuje odpowiedniego zajęcia. 
Oferty prz jmuje kantor Kurjera Warszaw- 
skiego pod lit. F. P. Z.17609

kklep z urządzeniem lub samo urządzenie, 
linowe zupełnie, do odstąpienia zaraz. Wia- 
domość: Nowy-Świat 40. Wrotnowska, 17550

Nauczycielka muzyki z patentem instytu- 
Jftu muzycznego, poszukuje lekcyj. Sosnowa 

5, m. 25. Zastać można od g. 5 po polud.

(izłowiek młody poszukuje obowiązku pi- 
jsarza w składach, ekspedytora w fabrykach, 
lub szwajcara, znający języki: rosyjski i pol­

ski. może przyjąć i w restauracji zajęcie. 
Z dotychczasowych służb posiada chlubne 
świadectwa. Gotów jest udać się na prowin­
cję. Reflektanci raczą składać adresy w kan- 
torze Kurjera pod lit. A. B.2419

Fortepiany używane od rs. 100—400, oraz 
jjpianino nowe rs. 350. Kupno i zamiana, u 
Tarnowskiego, Krakowskie - Przcdm. Ni 32, 
wprost Królewskiej.17173

ho sprzedania: łóżko masiv mahoniowe, 
paryzkie, kosztowało rs. 360 za 120; ko­
moda mahoniowa za rs. 25, toaleta orzecho­

wa za 25 i lustro orzechowe za 30 rs. — 
Tamże futro damskie nowe, lisy syberyjskie, 
wierzch aksamitny, kołnierz i mufka sobo- 
lowe. Chmielna 60, mieszk. 35.17665

Uklep z towarem białym i norymberszes" i 
Ijzną jest do sprzedania w bardzo dobrf*1 
punkcie, z wyrobioną klijentelą, pomięć 
hotelami. Wiadomość w magazynie W. Ij1' 
drzyckiej, Bielańska Jb 4. 176ioz
łfajątek ziemski do sprzedania w gubef11.
II Piotrkowskiej, 6 wiorst od stacji ko'"' 
rozległości włok 6, z budynkami nowo1’" 
z inwentarzem żywym i martwym. Wi*"Y 
mość w kancelarji p. Rejenta Łukowskie/' 
Miodowa Jń 11, bez pośrednictwa. 176ó^z

4 konie robocze, rosłe 1 średnie do sprze­
dania, oraz uprząż na jednego i parę koni 
z wózkiem krakowskim. Wiadomość: Złota 

Jś 43, mieszkania 15, najdogodniej widz eć 
w święto._____________________ 17300_____

o sprzedania tanio! Żyrandole bronzo- 
we, lichtarze, lampy, kandelabry, kinkie­

ty, oraz rzeczy staroświeckie. Orla 10, mie­
szkania 12.  2441

li agazyn mód w bardzo dobrym punkcie 
JS miasta, jest do sprzedania. Wiadomość w 
biurze ogłoszeń, Senatorska Nr 18. 2454

Ijoirzebiie są panny do krawiecezyzny, u- 
zdatnione, podręczne uczennico, oraz przyj­

muje krajanie i dopasowanie do figury, su­
kien, okryć,po bardzo nizkięj cenie. Zielna 20, 
k otrzebna sklepowa do skjepu piekar- 
S skiego z kaucją. Wiadomość: ulica Chło­
dna M 4. 2463

lEnnka 1 wychowanie.

Iekcyj języka niemieckiego z konwersacją 
^udzielam za przystępną cenę. Wiadomość 
od godziny 10—1. Złota 28B. m. 13. 17468

Cklep duży spożywczy, na pryncypalnej 
nulicy, do sprzedania tanio. Wiadomość w 
kiosku: róg Leszna i Rymarskiej. 17565

Jjt powodu wyjazdu jest do sprzedania w 
/każdym czasie zakład wynajmu ekwipaży. 
Wiadomość: Nowy-Świat Ńs 57, mi°szk. 15, 

od godziny 12 do 3-ej.17389

Ijlac w blizkości Alei Ujazdowskiej, przy 
ulicy Pięknej, do sprzedania lub wynaję- 

cia na skład. Marszałkowska Ns 54, u stróża.

Z powodu wyjazdu jest do sprzedania dy­
strybucja. Wiadomość na miejscu Nowy- 
Świat M 30. 17293

Ftudent poszukuje lekcyj. Leszno J6 51, 
p m i e sz k a n i a 11._________________2482

Ijotrzebna bona francuzka do 5-letniej 
dziewczynki. Krucza Nc 1. 1-e piętro. 17674

li auczyciclka z wyższym patentem gim- 
Jfnazjum, posiadająca gruntownie polski, 
ruski i francuzki z kónwersacją, poszukuje 
lekcyj lub korepetycyj u siebie lub na mie­
ście. Przysposabia panienki i chłopczyków 
do zakładów naukowych. Żurawia Jń 1, stróż 
wskaże._____________________2478________

Posady i prace.
Ctudoni prawnik poszukuje zajęcia u adwo- 
ckata. Adres: Hoża Jś 11, ni. 12. od 7 go­
dziny wieczorem.17432

Iłybki złote!! nadszedł świeży transp,", 
IlDluga Nj 6. _________ 1‘J^rl.
Dziecię do piersi chce przyjąć kobiLfJ 

Hoża Ni 36. mieszkania 5. lft>-
akuszerka M. Hedryeh przyjmW® flic* 
Ina słabość z umieszczeniem dżieck^jęg. 
Świętojańska N: 4, piętro 2-e._____
łlamki wiejskie. Ulica Pańska <477 
III akuszerki.
ijamka młoda ze świeżym poka^f^kjjj: 
III ca Grzybowska, Jń 67, m. 6, 0/ ‘

Potrzebny Jest uczeń dobrej konduity, do 
składu wódek, któren już ponrzednio w 
podobnym interesie pracował. Wiadomość: 

w handlu win pod Kometą, Krakowskie-Przed- 
mieścio 44/386________ ________17579_____
sjotrzebną jest do kawalera na wieś w 
| blizkości Warszawy, kobieta z córką: 
pierwsza z nich do gotowania, druga do za­
jęcia się calem gospodarstwem kobiecem. 
Wiadomość u szwajcara hotelu Krakow­
skiego^17675

Cklep kolonjalny i fabryka w mieście po- 
ilwiatowem, do odstąpienia zaraz. Wiado- 
mość: Krakowskie-Przedmieśeie Jb 15, m. 8.

S. 20,000, 15,000, 10,900, 8,000 i 5,090 do 
ulokowania, na dobre hypóteki ziemskie i 

warszawskie. Wiadomość: Nowy-Świat Ns 7, 
mieszk. 35, między godz. 3-ą a 5-ą. 17547

4'klep wiktuałów z zapasem zimowym do 
IJsprzedania z powodu słabości żony. Ulica 
Chłodna Jfe 6.______ 17438_____
Rs. 80 do 100 ktoby miał do pożyczenia, 

w procencie stół i mieszkanie. Wiado- 
mość w sklepie wiktuałów, Nowolipki Jń 54.

SJotrzebny tokarz na metal. Elektoralna 
| M 7. w sklepie wyrobów kotlarskich p. 
Wolraith._____________________ 17564
panny uzdatnione do szycia bielizny, do 
I maszyny, jako i podręczne potrzebne są 
doenowo-otWorzonego magazynu bielizny. Ul. 
Elektoralna N> 20. 17577

Potrzebna jest panna uzdolniona, do ma­
szyny pończoszniczej i panienka do nauki.

Szpitalna Ni 2, mieszk. Ne 9.17558

Handel obuwia z ładne.m urządzeniem jest 
do odstąpienia w każdym czasie przy uli­
cy Granicznej J6 2.____________ 17433_____

Kawiarnia do sprzedania w dobrem miej­
scu, na dogodnych warunkach, kontrakt 

trzy-letni i komorne nic drogie, może być 
dla cukiernika. Wiadomość: ulica Leszno 18, 
w składzie wędlin.17434

Potrzebna cd 1 Grudnia do Lublina niemka 
mlpda do dzieci. Zgłaszać się po wiado­
mość na Warecką Nś 6, mieszkania 1, od 

godziny 12-ej do 1-ej.__________17623_____
Student uniwersytetu życzy udzielać le- 

keyj 1,'ib korepetycyj w zakresie gimna­
zjalnym. Adres: ulica Nowolipie J6 16, m. 4.

Numizmaty. Poszukuje monet z czasów 
[łpiastowskich i jagiellońskich, natomiast 
mam do zbycia wiele monet i medali pó­
źniejszych, a między innemi dukata koron­
nego Władysława IV-go z roku 1644 C—DC. 
Antoni Ryszard w Krakowie, ulica Szewska 
J6 8.__________________________ 2475

Intercsa liandl. i mnjątk.
pogrzebowy zakład B. Korpaczewskiego, 
| skład trumien i wszelkich elektów pogrza- 
bowych. Nowy-Świat 42.1834

oszukuje się służącej rozumiejącej po 
rosyjsku lub francuzku. Aleja Jerozolimska

Nj 21, mieszkania 1.____________ 2479
f Siba młoda z porządnej familji, życzy za 
tlsklepowę z kaucją, albo do opieki, u wie­
kowego człowieka. Aleksandija N> 8, mie­
szkania Jń 16. 17659

oszukuje się w blizkości Nowolipia ^ 
I koju oddzielnego przy familji niemiec**.' 
chrześcijańskiej, dla człowieka samotne? ' 
starszego, jeżeli możebnem ze stołem i”. 
gą. Oferty pod liter. Sch., proszę składa® ■ 
kantorze Kurjera Warszawskiego. 1729*> 
Uklep, duża sala i pokój, odpowiednie 
'tapicera lub inny warsztat Widok 7a, 11 
hr. Ronikiera. 2333
no najęcia dwa pokoje umeblowane.

zem lub od Izielnie, przy ulicy O:'dyn\, 
kiej N? 2, mieszkania 9. Wiadomość od 8 ! 
dżiny 3—6.________ 2420_^r‘*
I okój do najęcia zaraz podług życr6®1 
I Hotel Suski 120.____________ 1756]—-*
DO wynajęcia zaraz pok*.f !'mebloWS^

frontowy. Krnkowskie-Przcdiniośclc

Hnia 10 b. m. na koncercie w.vSI''ch',s^? 
dutowych zabrano przez pomyłzH*' 
białą koronkową. Uprasza się ucz(ip ,-,ieW'^’ 

lazeę o odesłanie pod 37 na 
do kantoru, na parterze na >

Niemka jiedagogieznie wykształcona, po- 
ląszukuje iekcyj. Oferty składać proszę pod 
ISfer. A. E. w składzie papieru M. Festen- 
■ t dt. Rymarska Ni 14. 17572

ttk'dent uniwersytetu, doświadczony kore- 
'A'pe\ytor, poszukuje lekcyj lub kondycji. Ul. 
Chmielna Ńt 28a, mieszk. 19. Tamże potrze­
bny niemiecki za ruski lub matematykę.
S tudent uniwersytetu poszukuje korepety- 
uc.yi. Nowogrodzka Ni 33, m, 7. 17457
Nauczycielka francuzka mając jeszcze kil­
imka godzin wolnych, życzy sobie udzielać 
lekcje francu’.kiego języka, z najnowszą me­
todą, za umiarkowaną cenę. Adres: Elise 
Hoffman Capt, ul. Niecała N: 6, m. 13. 17446 
J dzielają się" lekcje języka francuzkiego. 
UZtelna Ni 11. ni. 8, na 2-m piętrze. 17603

71,000 rs. w gotowiźnfe poszukuj*.
by. która jednocześnie może mieć u11® 

kasjera z pensją rs. 60 miesięcznie 
resu piekarnianego. Ewikcja sumy opartft 
zakładzie po wspólnem porozumieniu s’?’..ro 
forty proszę składać w kantorze K'’5f-p 
Warszawsk. pod znakiem „Piekarnia.4

2 magle wiedeńskie są do sprzedan’*- 
Wiadomość: Orla Jń 4, m. 32. 1766*^,

Piekarnia do odstąpienia wraz z 
darni i inwentarzem.' Leszno Jś 65, W P1 : 
karni. 17642

no sprzedania folwark przestrzeni 
położony przy szosie, do kupna Po(T1^ 

ba gotówki rs. 4,o00, reszta na wypłaty 
Wiadomość: Zielna Ń; 7 lit, b. m. 5.

Zakład fotograficzny na prowincji h?r.j> 
korzystny, z powodu choroby właścif1 
jest do sprzedania. Wiadomość w szp^* 

Ewangielickiem pod )fe 8.______ 17661
Kapitał jest do ulokowania, od 10 

15,000 rs., na 1-y numer hypóteki do"’ 
albo majątku ziemskiego w gubernji War.s ’ 
Wiadomość: ulica Chmielna Je 60, u 
ściciela domu, od godziny 8—10 rano i I 
do 6 w wieczór. 17660

84 toby miał do sprzedania futro męzkie w 
11 dobrym stanie. Zgłosić się pod N> 51, No- 
wy-Świat, stróż wskaże._______ 17654_____
L toby miał do zbycia szyfonierę z szufla- 
Bdarni, w formie biurka stojącego, raczy 
zostawić adres: Mazowiecka 14, u stróża 
domu. 2474

pokój z opałem, dla kobiety przyzwoity 
| zaraz do wynajęcia. Chmielna Ni 4, o”0'• 
szkania 18.______ ______________ 2453no wynajęcia w każdym czasie, na 

terze, w oficynie dwa pokoje z 
przedpokojem, kuchnią, piwnicą, górą 22(1> * 
na 3-m piętrze od frontu 3 pokoje, p'’z®a<(jj, 
kój, kuchnia, dwie komórki za rs. 220. 
Chmielna Ni 3 17566

Ijrzy ulicy Wspólnej N: 36, zaraz do 
nąjęc a: 1) dwa pokoje, przedpokój * 

chnia: 2) pokój kawalerski o jednem 
3) pokój kawalerski o jednem oknie. Bl|1 
wiadomość na miejscu,17557

Doniesienia rozmaito

Która z pań ubierających się gusto"'®11- 
pragnie oprócz eleganckiego kroju 1 .j' 
miennego wykończenia znaleźć także "6i$ 

przystępniejszą cenę za robotę, niechM j.|i 
zgłosi do pracowni sukien i okryć dam"’ p, 
Anny, przy ulicy Dzielnej pod Jń 7 1’ Lv 
gdzie sądy pokoju, a przekona się o r 
wdziwości słów powyższych. 247®x^ ---------------------- 1---- :----- u ■ -—Lp,1’ 
Hardzo tanio i w prędkim czasie, wy"1' 

strojów i kapeluszy damskich. Możn" (f 
stać rano od godziny 10 do 12. Uilea 
szalkowska Ni 32, na 1-m piętrze,—

Bardzo tanio w nowo - otwartej ka'tf'V 
Twarda 19; kufel kawy i herbaty "k 
kop., z czem polecam się, z szacunkienjj^y. 

Obiady prywatne. Czysta N: 4, mi®;’ 
nia 23, 176j>^

hwity lombardowe kupuję. Ulica A1<-JM_ 
drja Jh 16. mieszkania 22.

(’złowiek młody, przybyły z prowincji, 
(jniający kwalifikację z ukończenia prngi- 
mnazjum i inne dobre świadectwa, przytem 
może mieć piękną rekomendację, poszukuje 
miejsca rządcy domu, lub też odpowiedniego 
zajęcia w kancelarji pp. rejentów albo w 
kantorze. Oierty przyjmuje biuro ogłoszeń, 
Senatorska 18, pod lit. W. K. 2481
potrzebne są panny uzdatnione do stani- 
K kóiv, podręczne i do nauki. Nowy-Świat 
Jś 39, mieszk. 35 17658

Hanna zdatna do kołder zgłosi się: Kra­
ll kowskie-Przedmieście Jfe 15, mieszk/ Ns 4.
SI prośby, umowy, tłómaczenia do władz 
li rządowych: włościańskich, sądowych i ko­
misji wojskowych, redaguje biuro Zawadzkie­
go. Królewska 43. 17669

liupno i sprzedaz.
^yrandol salonowy, kandelabry, stojące i 
^ścienne, lampy ozdobne stołowe i wiszące, 
ample różowa i niebieska, wszystko prawie 
nowe, do sprzedania bardzo tanio. Sienna 3, 
mieszkania 4. 17137
l|eble ozdobno salonowe, garnitur orzecho- 
Inwy, szafy, tremo, lustra, garnitur angiel­
ski, konsolki do kart, kredens, stół jadalny, 
łóżka, garniturek napoleonkowy, szafki do 
bielizny, firanki i kandelabry, szeslong, biu­
ro, bardzo tanio do sprzedania. Zielna Jft 4, 
mieszkania Nś 1. pomiędzy Złotą i Chmielną
ijo sprzedania: garnitur mebli nowych 
IJz orzecha francuzkiego, kryty adamaszkiem 
jedwabnym bordeaux, składający się z 6-u 
krzeseł, kanapy, 2 foteli, 1 stołu, 2 podnóż­
ków. Llica Graniczna Je 10, m. 2. 17424
tueble do sprzedania z kilku pokoi, bardzo 
jUtanio, razem lub częściowo. Chmielna 25, 
druga brama od ulicy Marszałkowskiej, stróż 
wskaże. 17306
łfi yborowe kartofle stołowe po rs. 3 za 
| ę korzec z odstawą, sprzedaje M. Chmie­
lewski i Sp., Krak.-Przedm. 36. 17480
parnitur mebli salonowych czarnych, urzę- 
tido^yj roboty, takież lustra, krzesełka fan­
tazyjne, garnitur kryty francuzki, kredens 
stół, krzesła, tremo, szafy do szat, dwie szafki 
mahoniowe do bielizny, dwie orzechowe, łóżka 
paryzkie z toaletą i szafeczkami nocnemi, 
parawan, biurko damskie, sofka turecka, 
biuro męzkie dębowe, stoliki kartowe, dwie 
biblioteki, kwiaty, kolumny, obrazy, żyrandol, 
kandelabry, lampy i inne rzeczy, wszystko 
prawie nowe i modne. Sienna 3,’mieszk. 4.
INyprzedaje stolarz meble dębowe, do 
|f sali jadalnej i różne używane. Nowo-Se- 
natorska Jż 2. 17552
! 0 sprzedania duży kloc pięknego maho-
Iłniu. Nowogrodzka J6 29, m. 7. 17630
5Jebie ozdobne, garnitur orzechowy, szafy 
|łl rozbierane, tremo, lustra garnitur angiel­
ski, konsolki do kart, kredens, stół jadalny, 
stolik do samowara, szeslong, biuro, garni­
turek napoleonkowy, łóżka, umywalnia, toa­
leta, szafki nocne, szafki do bielizny, lampy 
i firanki tanio do sprzedania. Róg Marszał­
kowskiej Ni 26 i od Chmielnej N> 27, mie­
szkania 30. 17625
IM elocyped dwu-kołowy dla dorosłych, 
s Ę jest do sprzedania. Aleja Jerozolimska 

N: 18c, wiadomość u stróża. 17471
Trzy nowe gustowne damskie biurka, są
1 do sprzedania. Wiadomość: Świętokrzyzka 

N» 2, u właściciela domu. 2434
Si aretę dwu-osobową małą i lekką, mało 
gfużywaną ktoby miał do sprzedania, raczy 
złożyć swój adres z ceną w kopercie zam­
kniętej pod lit. J. D. 84, w biurze ogłoszeń 
pp. Rajchmana i Frendlera, Senatorska 18.
Fortepian wiedeński w dobrym stanie, do 
| sprzedania za rs. 280. Wiadomość u C. Blu- 
mental, Nowy-Świat N> 68, mieszk. 26. 2455
J|o sprzedania algierka nurkowa zupeł- 
Ijnie nowa, za rs. 100. Wiadomość w skła­
dzie futer p. Himmel. Krakowskie-Przedmie­
ście Nś 38. 17563
Mi upnjg złoto, srebro, drogie kamienie. Ul. 
|| Ptasi a Ns 4. m. 30, obok Przechodniej.

sprzedania para chomont angielskich, 
IJmalo używanych za cenę nizką w kantorze 
Hotelu Polskiego. 17302


